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Lwów d. 18. czerwca. 


(Z lwowskiego gr. К. seminarjum duchownego. 
— Wieść o przyjeździe cesarza do Galicji. — Ko- 
lej Łupkowska a rząd. — Odpowiedź Tiszy na in- 
terpelacje w sprawie wschodniej. — Sprawa wscho- 
dnia ; instrukcja w. wezyra; pogłoska o odrzuceniu 
przez powstańców zawieszenia broni, — Zamordo- 
wanie miuistrów ; lennicy; śmierć dwóch wodzów 
powstańczych.) 


W piątek odbył się w lwowskiem jene- 
ralnem gr. kat. seminarjnm duchownem wie- 
сабг ze śpiewami i deklamacją na cześć 30-letniej 
roeznicy rządów apostolskich Piusa [X.; obec- 
nymi byli metropolita ks. Sembratowicz i arcybi- 
skup ormiański ks. Romaszkan. Wieczór ten u- 
rządziło przełożeństwo seminarzyckie. 

Wieść o przyjeździe cesarza do (ra- 
licji ciągle jeszcze obiega, mianowicie w sferach 
wojskowych, które już dzień 10. września po- 
dają na to przybycie. Gdyby stosunki Europy nie 
były tak zawikłane jak obecnie. możnaby 0 tej 
sprawie mówić na serjo; przyjazd przez Galicję 
na Bukowinę był w r. z. już nawet urzędowo za- 
powiedziany, a jednak został zaniechanym, choć 
bora była stosunkowo wcale spokojną. Dotychczas 
wiadomo tylko tyle, z niejakiem prawdopodobień- 
stwam, że cesarz z cesarzowg 1 następcą tronu 
zjadą w jesieni na dość długo do Kladrub w 
Czechach, a to na polowanie, które jest ulubioną 
obojga Cesarstwa rozrywką, а które już w z. r. 
koło Pardubic świetnie się udało. 

Na pozew zarządu kolei Łupkowskiej 
względem pokrycia przez austrjacki skarb pań- 
Stwowy niedoboru jej z lat 1842, 1873 i 1974 w 
kwocie 255.494 zł., wiedeńska prokuratorja 
skarbowa dotąd nie odpowiedziała zarzutem nic- 
kompentencji. Ztąd wnoszą. że rząd umorzy tę 
sprawę bez procesu. i na mającem niezadługo 
nastąpić walnem zebraniu akcjonarjuszów tej 
kolei komisarz rządowy złoży odpowiednie oświad- 


DELI PETKO. 


Powiastka podług legendy bułgarskiej 
przez 


KAROLA BRZCZOWSKIEGO. 


(Ciąg dalszy *) 


Na to opowiadanie szalonego Petki, popi zdu- 
mieni żegnali się i szeptali do siebie z uszano- 
waniem: to ona, to ona! Biskup również uderzo- 
ny rozpiął szatę, zdjął z piersi obrażek w zło- 
tych ramkach i pokazał Petce, Obrazek ten tru- 
dne do wystawienia zrobił wrażenie na biednym 
chłopcu; długo miał w niego utkwione oczy, ро- 
tem nagle zwróciwszy się do biskupa zawołał: 
„sukienka takiego samego koloru i te.. jedna, 
dwie. trzy dziewięć, dwanaście gwiazd — moich 
dwanaście gwiazd... ale piękniejsza, piękniejsza 
synu Świętej góry! Ty ją musiałeś widzieć, kic- 
dy będąc u ojca i ja zobaczyłem ją chodzącą po 
niebie, kiedy zbierała na niem gwiazdy i dobrze 
policzyłeś, wzięła ich dwanaście. Daj mi ten 
obrazek !* 

— Dam ci ten jak wrócisz 2 monasteru 
dawszy wieniec z kwiatów Świętej Pannie, ро- 
znasz ją po twoich gwiazdach, które ma nad 
czołem, a teraz masz ten malutki srebrny meda- 
lik — i to Ona! a tu masz pieniądz złoty, to 
jest madziar ; wracając przez Samakow kup sobie 
trzewiki, piękne czerwone, nową czapkę, koszulę. 
Jak przyjdziesz do mnie ubrany jako ludzie, któ- 
rych tu widzisz, dam ci ten obrazek, 

Biskup postanowił korzystać z wpływu jaki 
wywarł na warjata potakując jego hamcynacjom. 
z uszanowania i z pewnego rodzaju Sympatji, 
które w kilku chwiłach umiał obudzić w duszy 
nieszczęśliwego ; chciał go więcej, jak to widzi- 
my pociągnąć i przywiązać do siebie i mając g0 
w swoim domu, pracować nad jego umysłem 
zwolna, cierpliwie, i miał nadzieję, słabą wpraw- 
dzie, że to uczucie gorącej miłości do Najświęt- 
szej Panny, której jeden uśmiech boski tak głę- 
boko wrył się w pamięć obłąkanego, zręcznie 
rozwinięte, zdoła może z czasem zupełnie go 
wyleczyć. Petko oddał biskupowi z westchnieniem 
Jego obrazek, wziął dukata i medalik, policzył 
głośno gwiazdy, przekonał się, że ich było dwa- 
naście. pocałował z uszanowaniem medalik a po- 
tem nogi biskupa, poszedł do buluk baszy i za- 
pytał go z cicha: 

— Czy to jest madżiar ? 

-— To jest madżiay, możesz za niego sobie 
kupić nową czapkę baranią, koszulę, trzewiki jak 
ci biskup kazał, i jeszcze nożyk i krzesiwko. 

„Jak to? więc syn Świętej Góry nazywa 


*) Zobacz ur. 134, 185 136 i 137, 


czenie, którem załatwionem zostanie oraz niedo- 
bór z r. 157109. podobno przeszło 60.000 zdr. wy- 
noszący. Tak postąpił już vzad z koleją zacho- 
dnia. Taką sama sprawę ma kolej Lupkowska i 
z aządem węgierskim, który jednak już oświad- 
czyl, że przedstawi ją sejmowi węgierskiemu. 
Skoro tym sposobem stosunki kolei Lupkowskiej 
uporządkowane będą. to i bank narodowy przy- 
paści papiery jej do swego lombarda. 

Sejm węgierski ma być niezadłago 
ziunknięty. Najważniejszym dla орон wypadkiem 
z dni ostatnich była odpowiedź ministra pre- 
zydenta, p. Tiszy w Izbie posłów d. ТУ, b. m. 
na interpelacje skrajnej lewicy w sprawie wseho- 
(ше). Odpowiedź ta brzmi: 

„Poseł p. Daniel Талу wystosował do mnie 
trzy interpelacje; wszystkie trzy odnoszą się do 
spraw wschodnich, "Trzy zapytania te, których 
nie jeden szczegół może јал pozbawiony jest in- 
teresa z powodu wypadkow, zaszłych od czasu 
ich wniesienia (jedna interpelacja była waiesionaą 
jeszcze przed sesją deiegacyjna), pozostają w tak 
ścislem z sobą związku, że wolno mi pewnie na- 
raz odpowiedzieć na wszystkie trzy. (Słachajcie! 
słuchajcie 1). Jedno z zapytań, powtarzające się 
we wszystkich trzech interpelacjach, a któremu 
przyznaję uprawnienie, jest takie: czy kroki i 
rozporządzenia austro-wegierskiego ministerstwa 
spraw zagranicznych w polityce wschodniej dzia- 
ły się z wiedzą i wolą rządu węgierskiego, i czy 
w ogóle rząd węgierski wywierał pod tym wzglę- 
dem swój wpływ legalny? Na to, odnośnie do 
wszystkich trzech interpelacyj i odnośnie także 
do przyszłości pozwalam sobie odpowiedzieć, że 
rząd węgierski posiada świadomość obowiązków. 
jakie ustawy nasze nakładają nań pod tym wzęlę: 
dem, iż stosownie do tego rząd węgierski poczy= 
tuje sobie za obowiązek wywierać swój legalny 
pod tymże względem wpływ, і mogę dodać, że 
jak to inaczej wcale być nie może rząd do- 
маар od ministerstwa spraw zagranicznych 
wszelkiej uprzejmości. Со się tyczy więc tego 
pytania, mającego dla Węgier swoją doniosłość z 
stanowiska prawno-politycznego, mogę szanowne- 
go posła jak najzupełniej uspokoić: że wszystko 
cokolwiek pod tym względem w myśl ustaw stać 
się powinno i stać może, stało się też rzeczywi- 
ście, Со się tyczy samej istoty rzeczy 1 co do 
zmiany, jaka zaszda w Konstantynopolu. rzecz to 
naturalna. ze dziś nie można przewidzieć całej 
doniosłości 1 możliwych następstw tej zmiany, 
ani też, że tak powiem, wyprorokować ich; ale 
со do nmie, mogę powiedzieć, że to, co było 
pierwszem następstwem zmiany tamtejszej, uspra- 
wiedliwia dotychczasówy kierunek węgiersko-an- 
stajackiej (sic) polityki zagranicznej, łącznie z 
objętym, pytaniami szanownego posta, zjazdem 
berlińskim. bo polityka ta nie miału innego celu 
uad ten, aby także przez uzyskanie wiadomych 
reform przyczynić się do przywrócenia pokoju. A 
wszakże sam władzcea Turcji wstąpił na drogę 
reform. (0 się tyczy atoli drugiego pytania, co 
uczyni kierownictwo spraw austro-węgierskich, i 
na co pod tym względem przyzwolił także rząd 
węgierski, mogę odpowiedzieć, że wypadki w 
Konstantynopolu mogą zmienić i sposób postępo- 
wania i chwilę, w której ten lub ów sposób wy- 
stąpienia znajdzie zastosowanie, ale nie zmienią 


one i niezdolne zmienić głównego kierunku na- 


początku miała na oku. Kierunek ten jest: 
dążyć do tego, by pokój europejski pod żadnym 
warwtkiem ше doznał zakłócenia. (Okłaskij, Pro- 
мие odpowiedz moją przyjąć do wizulomości.* 

Posel Iranvi zabiera głos; nie chciałby 
wprawdzie dać pobadki do wyrażenia wotum 
nieufności, prosi jednak. aby Турза raczyła wziąć 
pod obrady odpowiedź ministra. Izba jednak po 
krótkien przemówieniu p. Tiszy, przeciw wnio- 
skowi iuterpelanta, uchwala przyjąć odpowiedź tę 
po prostu do wiadomości, 


Bliższe wyjaśnienie warinków amnestji 
sułtańskiej dla powstańców zawarte jest w 
inustrukeji, która w, wezyr przesłał komisa- 
rzóm Porty w Bosnii i Hereczowinie, Brzmi ona 
tak: W dawniejszym moim telegramie doniosłem 
J. W. рапа o amnestji, którą N. sultan Murad 
У. udzielił powstańcom Вос i Hercegowiny, 
tadzież о krokach, mających ze względu na nich 
być zurządzonemi z nakazu monarchy. Jeśli te- 
legram ten nadmienia о reformach, świeżo przez 
rząd zarządzonych, to dlatego, iż takowe przy- 
znane ја? zostały ludowi w Bosnii i Hercegowi- 


nie, i ponieważ komisje reformy już otrzymaly, 


polecenie wykonania ich całkowicie, a to na pod- 
stawie poleceń, przesłanych na ręce ich przewo- 
dniczących. Dodajcie jeszcze do proklamacji, któ- 
rej ogłoszenie macie sobie polecone, Że reformy 
te utrzymane zostają w zupełnej swej całości. 
Samo się rozumie z siebie, że J. W. pan w cią- 
gu sześciotygodniowego terminu, który przyznam 
został powstańcom dla poddania się 1 powrotu do 
domowych ognisk, niczego nie zaniedbasz, aby 
zapewnić im używanie dobrodziejstw, przyznanych 
im przez rząd cesarski. Komisja musi bezwłocz- 
nie i w sposob bardzo czynny zająć się wykona- 
niem reform, i to zgodnie z instrakcjami i peł- 
nomocnietwem, jakie posiada. Władze lokalne 
wysłuchają chętnie prosb im przedkładanych, i 
skarg usprawiedliwionych. które podniesione były 
ze strony takich delegatów. jakich wyznaczyli ci, 
co się poddać postanowili, iżby rząd mógł po- 
wziąć o nich wiadomość. 

D.uische 219. dowiadaje się z Dubrownika, 
„e powstańcy odrzucili propozycję za- 
wieszenia broni. tłumacząc się tem, że tak 
samo nie mają zaufania do Mmada, jak nie 
mieli do Abdul-Azisa. i że dlatego postanowili 
dalej walczyć. Jeśli to jest wiadomość prawdzi- 
wa, to byłby dowód, że Moskwa nie dała za wy- 
стапа, 1 agitacyj swoich wcale nie zaniechała; 
teraz powoływać się będzie ona na to, że ponie- 
waż powstańcy nie mają zaufania do rządów no- 
wego sułtana, potrzeba im dać rękojmie państw 
europejskich przy wykonania reform. "Myśl więc 
memorandum berlińskiego odzyskałaby teraz znów 
niejakie szanse powodzenia. 

Podług zaś depeszy dubrowniekiej do Pester 
Lloyda, Mukhtaa-basza dążąc teraz do Niksicza 
dla zaopatrzenia tej twierdzy w żywność, prze- 
szedł spokojnie przez wąwoz Duga, nie będąc 
wcale niepokojony pzzez powstańców. co uważać 
by należało za milezące przez nich przyjęcie 
zawieszenia broni, p. 

Krwawe morderstwo dokonane na mi- 


się biskup ? czy to więc jego za dwieście takich 
żółtych krążków sprzedał ten, co zostawił fajkę 
na świętym Mikołaju, Turczynowi z czarną bro- 
da 1 czerwonym pasem, ten z długim nosem i z 
puszką, со ma taką szeroką paszczę jak wilk 
kiedy wyje 7 

— Milcz nieszczęśliwy ! nie mów tego niko- 
niu, nawet twojemu ojcu ani twojej matce, bo ten 
z czarną brodą słyszy daleko, może teraz już 
słyszał.., a ten co zostawił fajkę, słyszy jeszcze 
dalej... mówiłem ci... że cię zabiją. 

„To jest madżiar! za takich dwieście... bie- 
dny syn Świętej Góry ! 

Słyszał to wszystko biskup; zrozumiał Że 
ocalenie swoje winien jedynie obłąkanemu, który 
bez celu przebiega góry i lasy i w duszy dzię- 
kował Opatrzności, która cznwa wszędzie i zaw- 
sze i używa za narzędzie dla ocalenia lub zgu- 
bienia gdy zechce nawet szaleństwa i kieruje 
jego krokami. 

Deli Petko tymczasem wziął kosz z chlebem 
i długą swoją laskę i siadł oparłszy plecy о sta- 
ry dąb stojący opodal nad strumieniem, przygla- 
dał się medalikowi i madziarówi i myślał o tej 
pięknej na niebie, w lazurowej szacie, z długim 
włosem, w wieńcu z dwunastu gwiazd, z jego 
gwiazd dwanastu i powtarzał sobie: „jakże tyś 
piękna, jakżeś ty piękna !^ Myślał i o synu Świe- 
tej Góry, przechodził w pamięci wszystkie jego 
słowa aż do rozkazu kupienia czapki i trzewi- 
ków, myślał o kwiatach i malinach, które na- 
zbiera dla matki Marycy; o kamieniach co się 
musiały pozwalać na próg jej domu; о wielkim 
ogniu, który rozpali aby grzać ojca swojego Jeleni 
Wracha. Podezas tych marzeń wypuścił z ręki 
pieniądz, który się potoczył i wpadł do strumie- 
nia. Skoczył za nim obłąkany i w jednej chwili 
był w rzeczee, której woda w tem miejsca le- 
dwie mu kostki przechodziła, rzucił do koła 
okiem 1 Wrzał cud: Dwie rybki pomiędzy kamy- 
kami szczypały pjeniążck, popychały go przed 
sobą, krążąc rażnie w około niego; blask rozpa- 
lonych ognisk Па dolinie znalazł w ciemnej gẹ- 
stwinie gałęzi i liści drzew małe okienko i przez 
nie snopem promieni prosto padał na pieniądz 
złoty, zbierał wW siebie drżący metaliczny jego 
połysk i oblewał nim rybki, tak że pieniądz i 
rybki zdawały się z żywego być złota. Biedny 
Petko wziął je za rzeczywiste złote rybki, a że 
nigdy takich nie widział i wiedział, że takich 
ani w Marycy, ani w агле, Iskrze, ani w ža- 
dnem nie ma jeziorze na Mussali, ani w okolicy 
Jeleni Wracha. osadził że to pieniążek ma wła- 
sność przemieniać je NA złote, dziwił się i cie- 
szył że przypadkiem zrobił tak wielkie odkrycie, 
Chciał koniecznie schwytać choćby jedną tak 
przemienioną rybkę, ale po długiem uganianiu 
się postrzegł, że trzeba mieć siatkę — a zkąd 
jej dostać ? 

* -- Petko! co ty robisz? -— zapytał się 
słażacy biskapa, który przechodząc usłyszał plu- 
|skotanie się w wodzie i zatrzymał się nad stru- 


mieniem. Obłąkany dobyt z wody pieniążek, wy- 
szedł na brzeg, wziął za rękę słażącego i rzekł: 
„Nie powiadaj nikomu. każdy taki madżiar robi 
dwie rybki, takie same jak on; widzisz tę rybkę 
со tam płynie ? powiedz mi wiele z niej możnaby 
zrobić madżiarów 7% 

— 7 takiej, Petko, rybki zrobiłbyś trzysta. 


— frzysta? trzysta! to więcej niż wart 
biskup — bo biskupa wiesz za dwieście sprze- 
dają... 

Służący zaśmiał się i odszedł. a obłąkany 


siadł na dawne swoje miejsce i zasnął marząc o 
Pannie z dwunastu gwiazdami nad czołem i о 
wielkich jeziorach, w których igrają złote rybki. 

Jeszcze nie  ozwała się 
piosenka leśnego skowronka, a już nasz buluk- 
baszy przechadzał się nad strumieniem doliny, 
przyglądał się budzącej się i zabierającej do 
drogi karawanie; zawracał się to ku strażnicy, 
to ku namiotowi biskupa, w którym jeszcze nie 
znać było żadnego ruchu; obszedł go kilka razy 
i usiadl nareszcie opodal niego na głazie, nieco 
powyżej drewnianego krążku, pod który podsta- 
wia się drążek, podpierający namiot. Tu kazał 
sobie podać kawę i cybuch 1 paląc nie spuszczał 
z Uwagi małego rozporu, który upatrzył pod 
krążkiem w namiocie, a który pozwalał widzieć 
z góry oku, co się dzieje w domku z płótna. 
Chodziło o rzecz bardzo ważną dla Skodrałego 
Mustafy. Przewidywał on, że biskup nie zapomni 
o niebezpieczeństwie noszenia na ciele trzosu 
napełnionego złotem i z pewnością będzie się 
starał skorzystać z nauki, jaką mu podsunął w 
opowiadaniu swojem wczorajszem: chodziło о to, 
aby wiedzieć, gdzie ukryje biskup pieniądze ze- 
brane w swoim objeżdzie. Niedługo widać buluk- 
baszy potrzebował czekać, bo wkrótce opuścił 
swoje observalorium i zabrał zwykłe miejsce na 
balkonie na kilimku. 

Tymczasem karawana przygotowywała się do 
drogi, zaczęto zbierać namioty i juczyć konie i 
muły biskupa. Skodraly Mustafa zeszedł z bal- 
konu i zawołał arnaute tego samego, którego 
wczoraj wysyłał z ogarami na polowanie i za- 
szedłszy pomiędzy krzaki, rzekł mu: 

— Widzisz tego małego, chudego osiołka ? 


— Tego co ma самте z koziego włosa 
sakwy ? 

— Tego. — Nie płacz, Żę wymknęły się 
dla mego tchórzostwa kara Alemu madżiary 


giaura i wiedz, że lepsze dwa tysiące całe niżeli 
ich połowa. Przyjrzyj się dobrze temu osłu i ju- 
kom i ruszaj pod to wielkie urwisko, które jest 
na drodze za trzema mogiłami i czekaj nad 
wodą na dnie, a ja ci tam poślę na dół osła 2 
Jukami, z ziemią, z kamieniami, może z parą 
koni i giaurów co się zwalą; szybko wypapro- 
Szysz brzuch jukom, puścisz wszystkie chustki, 
pończochy i pantofle na cztery wiatry i z trzo- 
sem w zieloną chustkę zawiązanym, z  trzosem 
z żółtawej jeleniej skórki — w którym jak mý- 
wisz, jest: 


szej polityki zagranicznej. który ona od samego |nistrach tureckich. 


w lesie pierwsza | 


Rok XV. 


Przedpiultę i ogioszenia przyjmują : 

We LWOWIE bióro administracji „Gaz. Nar." 
przy nlicy Sobieskiego pod ПЕШ. 12. (dawniej no- 
wa ulica I. 201) i ajencja dzienników W. Pigtkow- 
skiego, plac katedralny 1. 4. W KRAKOWIE: księ- 
garnia Adolfa Dygasińskiego. Ogłoszenia w PARYŻU 
przyjmuje wyłącznie dla „Gazety Nar.“ ajencja p. 
Adama, Correfour de la Croix, Rouge 2. ргепвнше- 
ratę zaś p. pułkownik Raczkowski, Fanboug, Poi- 
sonniere 33. W WIEDNIU pp. Huasenstein et Vogler, 
пг. 10 Wallfischgasse, A. Uppelik Stadt, бсш enbastel 
2. Rotter ег Cm. І. kiemergasse 13 i G. L. Danbe et 
(m. l. Maxitoilianstrasse 3. W FRANKFURCIE: nad 
Menem w Hamburgu pp. Iauseustein et Vogler. 

OGŁOSZENIA przyjmują się za vpłatą 6 centów 
od miejsca objętości jeduego wiersza drobnym drn- 
kiem. Listy reklamacyjne nieopieczętaowane nia 
ulegają frankowaniu.  Mauuskrypta drobne nie 
vwracalą sie, lecz bywaja niszczona. 


słusznie  zaniepokoślo świat 


и ШИ w |caly. Opinia publiczna nie chce wierzyć, aby po- 
zgodności z dragiemi mocarstwami curopejskiemi, | budki osobiste mogly wywizeć 


zemstę aż na 
trzech ministrach. Na Wschodzie namiętności 
osobiste w takich właśnie razach, gdzie nie u- 
czucie miłości powoduje człowiekiem — przybie- 
гаја inną formy. a najczęściej płyną korytem fa- 
talistycznej rezygnacji. Gdyby pokrzywdzoną o- 
sobą był dostojnik wysoki, ambicja і duma łatwo 
by kierowały jego zemstą. Zabójca Hassan był 
majorem, urzędnikiem niemogącym roić o korzy- 
ściach ze śmierci swych zwierzchników. Z fana- 
tyzmu jego łatwo skorzystać mogli ci zewnętrzni 
wrogowie Turcji, którym nie na rękę rząd te- 
raźniejszy. Vzbroił jego rękę do zemsty prawdo- 
podobnie ten, co się nie wzdragał podczas re- 
wolucji softów uzbrajać obcych najemników przę- 
ciw spokojnemu ludowi. 

Wicekról egipski miał przybyć do Stambułu 
4. 17. bm. Książęta Rumuński i Serbski zawia- 
domili Рогге telegrafem, iż wyślą reprezentantów 
swoich na akt uroczystej inwestytary Murada V. 
Serdar basza wyjechał do Bułgarji. 

Z Mostaru donoszą. że znany wódz pow- 
stańców hercegowińskich Lazor Soczyca u- 
mat, a iwy znów wódz pod Mussicz został za- 
mordowany przez ludzi własnego oddziału. 


Odezwa centralnego komitetu 
przedwyborczego we Lwowie 
do wyboreów! 


Czas nowych wyborów do sejmu krajowego 
już się zbliża. 

Obowiązek wzywa każdego obywatela przy- 
czynić się слеп może, ażeby sejm przyszły zgo- 
dnością składu i doborem meżów mógł stać wier- 
nie i potężnie na straży praw i swobód krajo- 
wych: ażeby więc nietylko tratnemi ustawami 
mógł wpływać na polepszenie руб mieszkańców, 
i pomagać do szybkiego rozwoju sił i zasobów 
kraju; ale mógł także wywalezać gdzie potrzeba 
nowe nabytki, i odpierać ze skutkiem zamachy 
na uświęcone prawa tego królestwa, 

Przejęta tem poczuciem obowiązku większość 
ustępującego sejmu żywiła przekonanie, iż z li- 
cznego poezetau spraw. których baczyć winna, 
sprawy przyszłych wyborów wykluczać jej nie 
wolno, i uznała przeto za stosowne wybrać do 
prowadzenia czynności przedwyborczych komitet 
centralny. który ma podjąć i przeprowadzić po- 
trzebne przygotowania, ażeby wybory do sejmu 
wypadły w duchu narodowym i prawdziwie oby- 
watelskim. 

Toż komitet przez tę wiekszość sejmu kra- 
jowego wybrany po starannej rozwadze uznał, iż 
јас się tego poruczonego mu zadania jest niezbi- 
tą koniecznością. Tak więc chcemy działać i 
współdziałać przy wyborach do przyszłego sejmu 
w duchunarodowymiobywatelskim; 
a uwzględniając i szanując odcienia rzetelnych 
przekonań politycznych, walczyć chcemy przy wy- 
borach z tymi. którzy mierzą na szkodę kraju. i 
z niechętnymi dla narodu obozami w służebne 
wchodzą sojusze. 

Ponieważ w dzisiejszym układzie społecznym 


są ze sobą Ściśle wzajemnością związane, i two- 
rząc calość ekonomiczną i socjalną nie moga być 
jedne ze szkodą drugich, bez oddziaływania na 
własne dobro, wywyższane; przeto pomimo trzech 
ciał wyborczych naszej ordynacji krajowej, komd- 
tet centralny może i powinien być jeden, mający 
na względzie łącznie potrzeby i życzenia wszyst- 
kich warstw populacji, i godzący przy wyborach 
interesa i widoki niekiedy na pozór tylko ze so- 
bą sprzeczne. 

Komitet centralny poczyni wszystko, co w 
jego mocy, ażeby z wyborcami okręgów wybor- 
czych wejść w związek i wyrozumieć ich życze- 
nia. W туш celu, za wspoładziałem wyborców 
zawiązane będą osobne komitety okręgowe, któ- 
rym lokalne warunki i potrzeby najlepiej mogą 
być znane, i z którymi komitet centralny stale 
się znosić, а tym sposobem akcję wyborczą w ca- 
lym kraju harmonijnie prowadzić nie omieszka. 
Zwołany wkrótce zjazd delegatów z całego kraju 
da sposobność do porozumienia się co do dal- 
szych zasadniczych punktów wyborczego progra- 
uu, liczymy przytem na energię i poświęcenie 
mężów, którzy wejdą w skład komitetów lokal- 
nych. nie mniej na ofiarność i czynny udział 
wszystkich, którym dobro kraju leży na sercu, a 
których nigdy nie brakło, gdy sprawy publiczne 
wymagały posługi Liczymy też na dobrze 
zrozumiany interes ogółu mieszkańców 
kraju. 

Wzywamy przeto niniejszem do współudziału 
i pomocy prawych obywateli wszystkich stanów 
i wyznań; wzywamy nadewszystko światłą i 
można część Indności: zawsze celujących patrjo- 
tyzmem. duchowieństwo, ziemian i mieszczaństwo; 
wzywamy także i ten lud wiejski, którego dola 
przed innymi z każdym dniem się pogarszająca 
na szczególniejszą wszystkich zasłaguje uwagę. 

Niech wie i pamięta nareszcie każdy miesz- 
kamiec, ze wpływając na to, ażeby wybory wy- 
padły w ducha narodowych tradycji kraju, odda- 
je zarazem najlepszą przysłagę państwu w któ- 


rego skladzie kraj nasz jest pierwszem i naj- 
większem królestwem. 

Lwów dnia 10. czerwca 18760, 

Centralny komitet przedwyborczy: Julian 


Czerkawski, Piotr Gross, Henryk Janko, Ignacy 
Kamiński, Bernard Lówenstein, Marceli Madej- 
ski, Stanisław Polanowski, Józef Wereszczyński, 
Filip Zucker. 


() kierownietwie wyborów 
w Galicji. 
I. 
Pogląd ogólny. 

Kierownicy wyboru członków każdego 
politycznego ciała reprezentacyjnego mają po- 
dwójne zadanie : ро pierwsze komitety przed- 
wyborcze wszystkich obozów zarówno powin- 
ny dążyć do tego, aby w skład reprezenta- 
cji kraju weszło, o ile to jest możliwem, jak 
najwięcej osobistości, odznaczających się nie- 


|skazitelną czystością charakteru, doświad- 
interesa wszystkich stanów i warstw ludności | czeniem w publicznem życiu, cywilną odwa- 


— Dwa tysiące madżiarów effendim ! 
— Dasz nurka w buki na górze. a wieczo- 
rem się porachujemy. Ruszaj!* 

Arnauta zachwycony genialnym pomysłem 
bulukbaszy poprawił  fustanelli, ściągnął pas 1 
puścił się lekko, tym cichym a szybkim krokiem. 
którym Albańczycy celują między góralami, na 
miejsca sobie wskazane. 

Służący biskupa, któremu Deli Petko odkrył 
ważne postrzeżenie, że każdy madżiar przerabia 
dwie rybki na złote, prowadził konia swojemu 
panu. spotkał się z obłakanym i. zagadnął go 
zdziwiony radością. jaśniejącą na jego twarzy. 

— Petko! tyś jeszcze nie poszedł do Ojca! 
idźmy razem. Biskup także pozwolił mi odwie- 
dzić mojego w Razłogu, mamy przez Osmanicę 
jedna drogę. Daj mi twój koszyk, przywiążę go 
do siodła.“ 

— Tobie potrzeba drogi, a mnie droga 
wszędzie, a i wiele ma Petko roboty. Widzisz= 
rzekł — podrzucając i chwytając  podrzucony w 
sórę złoty pieniądz — widzisz, jeden taki w 
kriwą Riekę... dwa w PRusieę.. sło w Ibar... ty- 
siąc mojej matce Marycy a resztę jeziorom. со 
są w ogrodzie mojego ojca... co to będzie rybek! 
а każda rybka sto, dwieście... tysiąc madżiarów! 
Ha! ha! ha! Petko deli! a na początku Bóg 
stworzył słońce i trzy gwiazdy...“ Nucąc pieśń 
swą silnym głosem i wywijając nad głowa długą 
laską zniknął obłąkany w SA lasu. 
(WC. п, 


Polska, Sybir, Francja,” 
przez 
FELIKSA LEWICKIEGO. 


Część ПТ. i ostatnia. 
Francja. 


(Ciąg dalszy.) 


— (Chciałem ci tylko powiedzieć odpowie- 
działem, że nie szukam karjery w znaczeniu ta- 
kiem jak ją pospolicie rozumieją, Nie szukam tu 
za granicą ani świetnych stanowisk ani za- 
szczytów. . 

— Dla czegóż? 

— Во zupełnie, całkowicie oddać sie pragnę 
memu krajowi. — Nikt dwom panom dobrze słu- 
żyć nie może. 

— Tak, ale mając bogactwa, zaszczyty, mo- 
żesz więcej być krajowi użytecznym. 

— Niezawodnie; ale kto wie czy mając to 
wszystko nie zmieniłbym się. Wszakże widzie- 
liśmy patrjotów, którzy doszedłszy u obcych do 


ж) Zobacz nr. 259, 260, 261, 265, 266, 987, 
270, 273. 280, 292, 13, 14. 16, 20, 21, 22, 23. 
91. 2' 97 24, 35, 36, 39, 5б. 58, 59, 86, AS 
101.102. 105, 107, 114, 115, 128, 124, 138, 134 
1851 137. 


najwyższych godności, zapomnieli o kraju, — 
przypomnienie im polskiego obowiązku, uważali 
za prześladowanie siebie a patrjotów za niepo- 
prawnych wichrzycieli, 
<  — To prawda zawołał Stanisław, Cieszę 
się też, że podobnie jak ty myślisz, myśli cała 
emigracja. Chce ona niepodzielnie do Polski na- 
leżeć, każdy z nas jej tylko samej służyć pra- 
gnie. Nazywają emigrantów marzycielumi, że nie 
jesteśmy egoistami 1 że o sobie nie myślimy. 
Jest to jednak praktyczne postanowienie ze sta- 
nowiska interesu narodowego. Dobrze jest. że 
więcej myślą o kraju niż o sobie, więcej o usłu- 
gach dla ojczyzny niż o własnych wygodach, Je- 
steśmy biedni, ale biednych Polska użyć może, 
gdybyśmy byli bogaci nie dalibyśmy się jej użyć 
a może o niej zapomnieli, Tęsknota do kraju 
przy dostatkach zniknęłaby. Kraj nasz nie wy- 
dawałby się nam już wtedy ani wielkim ani 
pięknym, a naród nasz dobrym i godnym poświę- 
cenia. Jestem biedny, tęsknię też do Polski, do 
życia w niej, do usług i do pracy dla niej, do 
walki przeciwko jej wrogom. Tęsknota utrzymu- 
je w naszych sercach ojczyznę. (Gdybyśmy prze- 
stali do niej tęsknić, gdyby nam tu było dobrze 
sami nie wiedząc kiedy, przestalibyśmy być Po- 
lakami. 

Gdy to mówił Stanisław, miał łzy w oku, a 
w wyrazie jego było wiele wzniosłego smutku, 
temu tylko zrozumiałego, kto się Polsce całko- 
wicie poświęcił. Nieprzyjaciele Polski jako też 
Polacy co szezerze Polski nie chcą, rzucali i 
rzucają na emigrację potwarze rozmaite. Jedni, 
przedstawiają emigrantów jako złoczyńców, drudzy 


Jako niebezpiecznych i chorych marzycieli. Do- 
wodzą, Że emigracja, która ciągle obojętnym 


Polskę przypomina, jest niepotrzebna, niema Ża- 
dnej misji do spełnienia i potępiają wszelkie jej 
działanie, Potwarzą i opuszczeniem zniszczyć ją 
pragną, a niszcząc ја, przytłumiają zarazem ten 
głos, który ciągle Polskę i obowiązki dla niej 
przypomina. Nie chea oni słyszeć tego głosu, 
więc nie chcą emigracji. Emigracja młoda ma tę 
zasługę, iż nie dala się zrazić potwarzą, opusz- 
czeniem, nieaznaniem i szyderstwem. Stara emi- 


gracja nie przechodziła tak ciężkich prób. Kraj 
jej nie opuszczał, szanował 1 słuchał. Młodej 
przyszło odbyć najcięższą próbę wzgardy i opu- 


szczenia ze strony własnych rodaków a raczej 
partji tej, która w kraju po roku 1863 ujęła ster 
spraw w swoje ręce i postawiła Polsce obce 
ideały, zwrócić usiłując Polskę na tory przeciw- 
ne jej narodowej polityce. Emigracja młoda z tem 
cierniem, które jej w serce właśni rodacy wbili 
przetrwała, nie straciwszy miłości 1 charakteru 
polskiego i to jest jej zasługą. 

Nazajutrz rano, około czwartej godziny Sta- 
nisław już nie spał. Zabierając się do wyjścia 
na robotę zachowywał się spokojnie, ażebv mnie 
nie przebudzić, lecz i ja lubo milczałem nie spa- 
łem także a po jego wyjściu, ubrałem się prędko 
i wyszedłem na ulicę. 


ga, silna wola i wyższemi zdolnościami — 
powtóre zaś, ogólny charakter polityczny 
wyszłej z wyborów reprezentacji powinien 
wiernie odwzorowywać idee i praktyczne da- 
żności naszego społeczeństwa, t.j. wzajemne 
wspożzawodnietwo wszystkich stronnictw w 
czasie trwania agitacji przedwyborczej nie 
powinno dopuścić, aby którykolwiek z obo- 
zów politycznych silniejszą uzyskał repre- 
zentację, niż istotnie wynosi stosunek sił je- 
go w masie ludności. 

Z tego punktu widzenia wychodząc, roz- 
trząśnijmy zadanie kierowników wyborów sej- 
mowych w tym obozie, który jest piastunem 
historycznej idei narodowej naszego kraju, i 
stanowi cywilizacyjną rdzeń społ- czeństwa. 

Przedewszystkiem skonstatować potrze- 
ba. że zadanie centralnego komitetu przed- 
wyborczego w (ralicji jest niezmiernie tru- 
due. W żadnej bowiem prowincji wielojęzy- 
cznego państwa rakuzkiego nie ściera się z 
sobą tyle przeróżnych dążności sprzecznych, 
tvle niezgodnych żywiołów politycznych i 
społecznych, jak w naszym kraju. W Po- 
zuańskiem jest nasz obóz narodowy także 
bez porównania więcej jednolitym, pomimo 
secesjonistycznych zapędów ultramontanów , 
jak u nas. Trudności w kierownictwie wy- 
borami nie kończą się też u nas na różni- 
cach politycznych dążeń i społecznych uprze- 
dzeń, które zwalczać potrzeba; najcięższą 
przeszkodę w pomyślnem kierownictwie wy- 
borów stanowi brak solidarności i karności 
obywatelskiej we własnym obozie, lenistwo i 
niezdarność właśnie tych czynników pomoc- 
niczych, na które najwięcej liczyć potrzeba. 

Niepowodzenia polityki sejmowej w о- 
stutnich kilku latach, widoczne osłabienie 
ducha inicjatywy w łonie reprezentacji ua- 
szej tak w sejmie lwowskim, jak niemniej w 
Radzie państwa i w delegacjach dla spraw 
wspólnych, niemal demonstracyjne wymijanie 
wszystkich trudniejszych zadań ustawodaw- 
czych i zawikłanych kwestyj prawno-polity- 
cznych, wywołały w opinii publicznej ogólne | 
życzenie, ażeby przyszłe reprezentacje nasze 
zasilone zostały nowemi elementami, któreby 
w ciężkiej i żmudnej walce 0 nasze prawa 
narodowe w Austrji, nieznużonem jeszcze ra- 
mieniem przyszły w pomoc czcigodnym we- 
teranom, dzierzącym dotychczas sztandar nasz 
na pobojowisku parlamentarnem. 


Zbliżające się wybory tegoroczne będa 


przeto o tyle ważniejszemi od innych, że 
powinno się w nich uwydatnić tv dążenie 
do regeneracji zastępu naszych przedstawi- 


cieli politycznych. Wierni zasadniczym kie- 


runkom dotychczasowej polityki sejmowej, 
powinniśmy wytężyć wszystkie siły nasze, 


żeby wprowadzić w skład przyszłego sejmu 
nietylko wszystkich wybitniejszych reprezen- 
tantów tej polityki, lecz aby zastęp ich 
wzmocnić jeszcze świeżym  zaciągiem ludzi 
nowych, niesteranych długoletnią służbą 
publiczną. która jak wiadomo, u Polaków 
nie prowadzi do zaszczytów i synekur, lecz 


| 


siłami, zaopatrzmy wcześnie nasze kadry 
dobrymi przywódzecami — а przedewszy- 


stkiem wytknijmy sobie wyraźnie drogi po- 
stępowania, ustanówmy raz na zawsze Za- 
sady kierownicze naszej taktyki wyborczej; 
jednem słowem nie działajmy bez planu! 
Dotychczasowa rutyna, jaka u nas wy- 
robiła się w dawniejszych wyborach, nie 
wystarczy już teraz. Nie wystarczy ona nie- 
tylko z tego powodu, iż pomiędzy częściami 
składowemi machiny kierowniczej zachodziła 
dawniej tylko nader luźna łączność, że nie 
było koniecznej w takich razach, karnej so- 


lidarności w naszym obozie, ale i ogólna 
sytuacja nasza polityczna jest teraz zmie- 


nioną. Wyrobiły się bowiem znaczne zmiany 
w usposobieniach pojedynczych warstw lu- 


dności, wystąpił na arenę jeden element, 
który przedtem nie występował w polityce 
samodzielnie, a w taktyce i ugrupowaniu 


dawnych stronnictw niejedno teraz inaczej 


się dzieje, jak było w pierwszych latach 
austrjackiej ery konstytucyjnej. 
W dalszych kilku artykułach rozbie- 


rzemy  poszczególnie 
ności. 


wszystkie te okolicz- 
Sprawa wschodnia a Austrja. 


Tak ministrowie angielscy jakoteż i 
dzienniki angielskie przypomniały Austrji i 
Francji dodatkową umowę do traktatu pa- 
ryskiego z roku 1856, zawartą między Au- 
strją, Francją i Auglją. a zobowiązującą te 
mocarstwa do wspólnego przestrzegania 
ażeby w razie walki między poddanenmi tu- 
reckiemi lub lennikami a Turcją żadne mo- 
carstwo nie interweniowało ani na korzyść 
jednej, ani na korzyść drugiej strony. Do- 
datkowa ta umowa wymierzona była głó- 


zatruwa spokój duszy ciągłemi zawodami, 
przygnębia ciężarem Syzytowych wysileń, 
bez nadziei zwycięztwa. 

Otóż należy nam wszystkim przejąć się 
świadomością obowiązku, jaki w przededniu 
zbliżających się wyborów wkłada interes 
nasz narodowy na każdego obywatela. Zdaj- 
my sobie sprawę z trudności, jakie nam 
przy tem zwalczać wypadnie, zbadajmy tak- 


tykę przeciwników naszych, obliczmy się 
pomiędzy sobą — jak stoimy 7 własnemi 


уте przeciwko Moskwie, lecz z drugiej 
strony umożliwiała wazalom zdobycie піеро- 
dłegłości zupełnej, a ludom chrześcijańskim. 
pod rządem tureckim zostajacym, wywalcze- 
nie sobie wolności. Myślą tej dodatkowej 
umowy było pozostawienie Turcji własnemu 
jej losowi, byle tylko nikt trzeci, t. j. Mo- 
skwa. nie mógł wmięszać się w jej wewnę- 
trzne spory, i pod pretekstem popierania 
ludów słowiańskich, zagarnąć cokolwiek z 
półwyspu bałkańskiego, lub z Rumunii, 

Anglja przypominająca głównie Austrji 
tę umowę, daje do poznania, że jej nie cho- 
dzi о utrzymanie ludów słowiańskich pod 
panowaniem lub zawisłością turecką że nic 
nie miałaby przeciwko ich  wyswobodzeniu 
się. byle tylko nie wpadły te ludy słowiań- 
skie pod panowanie moskiewskie. 

Na to przypomnienie dodatkowej umo- 
wy paryzkiej odpowiada „Pester Lloyd“ ar- 
tykułem, z którego wypływa, że Austrja po- 
dobnej polityce jest przeciwną, uważając za 
niebezpieczne dla siebie powstawanie nicpod- 
ległych państw słowiańskich na półwyspie 
bałkańskim. Wprawdzie nie wypowiada tego 
„Pester Lloyd* wprost, ale wyrzuca Anglii, 
iż nie jest dosyć szczerą przyjaciółką Tur- 
cji, bo chodzi jej tylko o utrzymanie Tur- 
ków przy Stambule, obojętną jej zaś jest rze- 
czą, co się stanie z resztą półwyspu bałkań- 
skiego, i czy tam będzie utrzymane panowa- 
nie lub prawa zwierzchnicze Turcji, albo nie. 
Inaczej się ma rzecz z Austrją, ona stara 
się o to, aby „status quo* był zatrzymany, 
Serbia nie rozpoczynała wojny z Turcją, ani 
też Bośnia i Hercegowina nie wytworzyła się 
w samodzielne państwo. 


Dzień był piękny ; słońce różowemi pomos 
niami witało robotników, udających się do pracy. 
Paryż bogaty, hałasujący 1 wesoło żyjący spał 
jeszcze, — tylko robotnicy, co społeczeństwo to 
całe podtrzymują byli na nogach, oni co tworzą 
przedmioty wygód i zbytków. nie zużywając się 
sami nigdy. } 2 

Przeszedłem cały Bulwar Saint-Germain, 
idac koło Luksemburgskiego ogrodu ku Balwaro- 
wi Montparnasse. Na prost miałem  obserwato- 
јот, rysujące się na jasnem tle nieba, na lewo 
Val-de-Grace i cały Quartier Mouffetard. 

Szedłem. jak to mówią, na oślep, 7 oznaczo- 
nym celem, ale nie wiedząc, jaką drogą do niego 
dojdę, — szedłem, ażeby, jak Stanisław, zostać 
prostym wyrobnikiem. Przeszedłem jedną, drugą 
i trzecią ulicę. Domy były jeszeze pozamykane 
oprócz jednego, do którego brama stała otworem. 
Była to garbarnia. Śmiało wszedłem do tego do- 
mau. Konsierż. tj. stróż paryski, zapytał mnie do- 
kąd idę? 

— ihcę widzieć się z „kontrometrem*, od- 
powiedziałem. 

Stróż wskazał mi w podwórzu drzwi na le- 
wo, do których zapukałem. Kazano mi wejść. 
Wszedłem i stanąłem przed człowiekiem, mogą- 
cym mieć lat ze czterdzieści. Postawa jego była 
surową. 

— Nie potrzebujesz pan robotnika? zapy- 
tałem. 

Spojrzał na mnie, przetrzymał mnie z parę 
sekiuni bez odpowiedzi. Zmierzył mnie wzrokiem 
pare razy od stóp do głowy, a potem poruszył 
parę razy głową na znak przeczenia. Nie potrze- 
bował robotnika. Wybiegłem prędko z garbarni, 
niepowodzeniem tem trochę zachwiany w mem 
postanowieniu. Prędko jednak przyszedłem do sie- 
bie i do mego postanowienia. 

Niedaleko znajdowała się stolarnia, robotni- 
cy zaczynali się schodzić na robotę. Wszedłem 
za nimi do stolarni. Wszyscy ciekawie spojrzeli 
na mnie, i milczeli. Przy warsztacie stał jakiś 
jegomość, który wydawał się mi majstrem. 

- Panie, zawołałem, zbliżywszy się do nie- 
go. proszę o robotę. 

— (Gdzie pan pracowałeś? zapytał się bar- 
dzo grzecznie. 

--- Nigdzie dotychczas, odrzekłem. 

— A, to w żaden sposób przyjąć pana nie 
mogę. 

I znów ztamtąd wyszedłem bez humoru, wię- 
cej jeszcze zwatpiały, niż poprzednio, 

szedłem dalej zmartwiony i nieśmiały. Uj- 
rzawszy kilkunastu robotników. wchodzących do 
pobliskiej cremerie па śniadanie. i ја wsze- 
Чеш za nimi Z Zumiarem poznania się z robot- 
nikami i poradzenia. Miałem przy sobie pół fran- 


ka, usiadłem przy nich i kazałem sobie podać 
filiżankę mleka. 

Robotnicy żywo z sobą gawędzili jak wszy- 
scy Francnzi. 

— Panie, odezwałem się po chwili do sie- 
dzącego obok mnie, chciałbym pracować; czy nie 
mógłbyś mi pan poradzić jakim sposobem mógł- 
bym się dostać do jakiej fabryki. 

Ten robotnik, spojrzał na mnie, twarz jego 
była łagodną i wzbudzała zaufanie. Na głos mój 
odwróciło się kilku ku mnie a przypatrując mi 
się ciekawie, rzekł do mnie jeden: 

— (zy pan już gdzie poprzednio pracowałeś: 

— Nigdzie jeszcze, ale mam szczerą chęć do 
pracy. } 

— Popatrzno na jego ręce, zawołał drugi 
śmiejąc się, są one przyzwyczajone do pióra, ale 
nie do młota. 

— Panie, odrzekłem, cokolwiek jego śmie- 
chem draśnięty, ręce moje nie są tak delikatne 
jak się panu zdaje, a gdyby nawet były delikat- 
ne, wiadomo, że wszystko można zrobić z siebie, 
gdy jest dobra wola, 

— Niezawodnie, niezawodnie, odrzekł robot- 
nik, ale trudno wywijać młotem temu, kto nigdy 
młota w rękach nie miał, powiadam to panu, bo 
my tu kowalami jesteśmy. j 

Pomyślałem wtedy, że może w rzeczy samej 
ufam zbyt mej sile fizycznej, zostałem też cokolwiek 
przestraszony tym wyrazem „kowal“, gdy jednak, 
przypomniałem sobie delikatnego Stanisława. pra- 
cującego z mularzami, nabrałem ochoty i rzekłem: 

— Panie, pracowałem i ja, a nawet praco- 
wałem „trudniej niż wy. Słowa moje obudziły w 
nich wielkie zajęcie, co spostrzegłszy dodałem: 

— Jestem Polakiem. Biłem się przeciw Mo- 
skwie w 1563 r. zostałem wzięty do niewoli i 
skazany do Syberji, a przez dwa lata byłem w 
ciężkich robotach rot aresztanckich. 

Ledwo to powiedziałem, najstarszy pomiędzy 
nini kowal, z brodą siwą, z wzrokiem ostrym, 
przystąpił do mnie i rzekł do towarzyszy. 

— Temu panu trzeba dać robotę. Pójdę sam 
do Szymona, ażeby go wziął do swojej sekcji. Nic 
nie umie ależ prędko się nauczy, wszakże nie 
święci garnki lepią. Wszakże ty Janie nie nie u- 
miałeś, dwa miesiące temu ? 

Ta szczera lubo rubaszna poczeiwość, 
właściwa francuzkim robotnikom, 
i zwilżyła oczy. Zbliżyłem się do mego starego 
opiekuna i nścisnąłem jego rękę. 

-— Teraz, do roboty, krzyknął on, szósta go- 
dzina nadchodzi. Chodź pan ze mną! 

W kwadrans potem, stałem już przed kon- 
trametrem. który rzekł do mnie. 

— Idź pan tam ogień rozpalić, 


tak 


„Pester Lloyd* wyrażając to, wypowie- 
dział główną myśl madiarskiej polityki. a i 
wiedeńskie pisma centralistyczne zawsze toż- 
samo głoszą. І Izba węgierska wraz z mini- 
sterstwem swem, i większość niemiecka Ra- 
dy państwa wraz z ministerstwem przedli- 
tawskiem ciągle przestrzegały hr. Andras- 
sego, aby nie popierał tworzenia się państw 
słowiańskich na półwyspie bałkańskim, ani 
też wzmożenia Serbii i Czarnogóry, a nawet 
oświadczały się stanowczo przeciwko wszel- 
kiej ancksji ziem tureckich, zamieszkałych 
przez Słowian. Kilkakrotnie zaś grożono Xer- 
bii wkroczeniem wojsk austrjackich do Bel- 
gradu, jeśli poważyłyby się wydać wojne 
тшеу. 

Ztąd to łatwo zrozumieć, dlaczego Au- 
stryja niema żadnych sympatyj między luda- 
mi słowiańskiemi w Turcji. Ale niema ona 
wpływu i w Stambule samym. co już poło- 
żyć potrzeba na karb jej przymusowego wej- 
Ścią w skład trójcesarskiego przymierza. 

A jednak nietylko Anglia jest przeci- 
winą popadnięciu półwyspu bałkańskiego pod 
władanie moskiewskie, dla Austrji byłoby to 
nierównie niebezpieczniejszem. Tylko że An- 
glia zapobiedz chce temu nietylko olbrzymią 
swą flotą na Kgejskiem morzu, ale i nie- 
przeszkadzaniem w niczem ludom słowiań- 
wiańskim do wydobycia się na wolność. ()be- 


ujęła mi serce 


(Dok. n.) 


cna zaś organizacja polityczna w Przedlita- 
wii 1 w Węgrzech nie dozwala polityce aun- 
stro-węgierskiego ministerstwa spraw zagra- 
nicznych iść ręka w rękę i w tym drugim 
względzie z Anglią, chociaż tylko gabinet 
wiedeński mógłby najskuteczniej wyprzeć mo- 
skiewski wpływ z Serbii i z Czarnogóry i 
u innych ludów słowiańskich, zostających 
pod panowaniem tureckiem, gdyby popierał 
wytwarzenie się większego państwa słowiań- 
skiego na półwyspie bałkańskim. 

Ale cóż, madjaryzm Węgrzech, a 
germanizm w Przedlitawii będący tak w 
mniejszości wielkiej wobec Słowian węgicr- 
skich і przedlitawskich, uważają wszelkie 
wzmożenie się Serbii lub Czarnogóry, wsze!- 
kiu powstanie większego słowiańskiego pań- 
stwa za największe Ша siebie niebezpieczeń- 
stwo, а czyniąc wysilenia, ażeby to nie 
przyszło do skutku, pędzą te ludy słowiań- 


Ww 


skie w objęcia Moskwy, przygotowują jej 
same grunt do zaboru półwyspu Dałkań- 
skiego. Zapobiegając bliskiemu dla swej 


przewagi w Austro-Węgrzech nicbezpic:zeń- 
stwu wytwarzają na _ przyszłość jeszcze 
większe niebezpieczeństwo dla istnienia mo- 
narchii w ogóle, 

Tak to błędna, krótkowidząca polityka 
wewnętrzna prowadzi do jeszcze błędniej- 
szej polityki na zewnątrz. Chęć utrzymania 
hegemonii Madjarów 1 Niemców w Austro- 
Węgrzech, odbiera swobodę gabinetowi wie- 
deńskiemu, prowadzenia polityki zewnętrznej 
w myśl naistotniejszych interesów monarchii. 


Korespondencje „бал. Nar.” 


Wiedeń d. 15. 


(Y) Sofci z szeik-ul-islunem na czele za- 
wstydzają pod każdym względem politycznych tał- 
mudzistów nad Dunajem. „Projekt nowej turec- 
kiej konstytucji“, wypracowany przez Midhata- 
baszę, jeżeli w ogóle zapewnieniom tutejszego or- 
ganu ottomańskiej ambasady o jego autentyczno- 
ści wierzyć można, miałby przez jedną noc, po- 
dobnie jak latarnia czarodzicjska Aladina, stwo- 
rzyć na grazach fanatycznego barbarzyństwa 
wspaniały gmach wolności, i przeobrazić państwo, 
rządzone przez koran, w eldorado bezwyznanio- 
we! Z tego wynika, że „patent Midhata“ prze- 
ściga in рипсіо liberalizmu o kilka centimetrów 
lutowy patent Schmerlinga, a Turcja stanie się 
wkrótce rajem wolności, dv którego napróżno E- 
tienne-etfendi wzdycha. Przy brzęku liry sypią 
się więc hymny pochwalne na cześć partji mło- 
do-tureckiej, a w ekstazie najwyższego uniesienia 
już dziś zowią żydki dziennikarskie tureckich 
Serbów deklarantami, feudałami, i w ogóle ży- 
wiołem wstecznym wobec liberalizmu, który si 
wylągł pod świętym płaszczem Mahometa! Wpra- 
wdzie możnaby sądzić, że podobne przedstawic- 
nie rzeczy na półwyspie Bałkańskim ma zamiar 
rozweselania czytającej publiczności, również jak 
w ogóle wszystko, co „Nowa wolna Mahoniedan- 
ka“ o położeniu obecnem w Europie Баје, jednak 
znajduje się dość naiwnych, którzy to biorą na 
serjo. Turkofilizm ostatniej zaczyna przechodzić 
wszelkie pozwolone w Austxji granice — tak da- 
lece, że dzisiejszy numer tego czcigodnego orga- 
nu został skonfiskowanym. Z powodu stromniczych 
i gwałtownych wystąpień Nowej Pressy widzi się 
znowu Hremdenblat zniewolony ostrzedz opinię 
publiczną przed tem fałszywem przedstawieniem 
politycznej sytuacji w Europie. Organ, którego 
niektórzy posądzają, że w dobrych zostaje stosun- 
kach z austrjackiem ministersyem spraw ze- 
wnętrznych, w następujący sposób przemawia: 
„Zaiste ostateczny czas, ażeby opinia publiczna 
dowiedziała się prawdy o właściwem położeniu 
rzeczy, 0 doniosłości i związku wypadków, obję- 
tych ramami sprawy wschodniej. Byłoby to o tyle 
pożądańszem, ponieważ pewna część prasy dla о- 
siągnienia pewnych, lubo tajonych celów nieza- 
niedbuje mącić ustawicznie zapatrywania na dy- 
plomatyczną akcję pojedyńczych państw, і sytua- 
cję przedstawiać w takiem świetle, w Jakiem ta- 
kową gorączkową i jednostronuą namiętnością 
rozbudzona fantazja widzieć by pragnęła. Oczy- 
wiście, że to sprzeciwia się prawdzie. Gdyby tym 
zbyt hałasującym głosom chciał kto wierzyć, na- 
tenczas musiałby uważać konstelację europejską 
zupełnie zmienioną a przymierze trójcesarskie w 
skutek wystąpienia Anglii, przez jedną noc roz- 
bite. Pojedyńcze państwa — wedle tych wizy) 
dziennikarskich — stoją dziś bez pomocy, i nie- 
umiejący sobie zaradzić, i oczekują w niemem 0- 
szołomieniu inicjatywy John Bull'a, a Gorczakow 
drga jak ryba, wyrzucona na suchy piasek, pod- 
czas gdy Turcja jest na najlepszej drodze Świe- 
żego i szczęśliwego odrodzenia. 

Przedewszystkiem pragniemy skonstatować, 
że przymierze trójcesarskie wcale 
zachwianem nie jest. Ażeby o tem prze- 
konać, nie trzeba nawet przypominać dość pe 
wnej wiadomości о mającym nastąpić zjeździe ce- 
sarza austrjackiego z carem w Reichstadt ро 


czerwca. 


świeżo co odbytej entre vue w Ems ostatniego z 
cesarzem Wilhelmem. Również nie można prze- 
czyć, żeby berlińskie konferencje nie odnio- 
sły istotnych rezultatów. Widocznem 
jest to już z tej okoliczności, że Porta dwa naj- 
ważniejsze żądania — zawieszenie broni i amne- 
stje — z własnej inicjatywy uwzględniła właśnie 
za poradą Anglii, ażeby uprzedzić notyfikację 
tych żądań, i uczynić takowe bezpodstawnemi. 
Gdyby Anglia rzeczywiście tak sobie lekceważyla 
trójcesarskie przymierze, to właśnie nie mogłaby 
ona znaleść stosowniejszej chwili, jak obecna, do 
upokorzenia i rozbicia takowego, a zapewniwszy 
Porcie swoją potężną pomoc, właśnie doradzała- 
by jej oczekiwać notyfikacji żądań berlińskich, i 
następnie odmówić stanowczo każdego uwzglę- 
dnienia takowych. "Tymczasem Anglia i Turcja 
zupełnie inaczej zapatrują sie na położenie ogól- 
ne. aniżeli ich dziennikarscy obrońcy, którzy dla 
interesu lub z głupoty (marotte) są więcej Twr- 
kami, aniżeli szelk-ul-islan, a bardziej Anglika- 
mi, niż Mr. Disraeli.“ 

Tradno odmówić argumentacji Fremdenblattu 
pod wieloma wzgledami słaszności i prawdy -— 
tymczasem większa część opinii publicznej w Wie- 
dniu daje się bałamacić Nowej Pressie, i za jej 
impulsem widzi rzeczy nadzwyczaj różowo, o tyle 
przynajmniej, że wszelkie niebezpieczeństwo u- 
ważu już za usunięte, a Turcję przeistoczoną w 
bezwyznaniowy „raj Mahometa,“ w którym „jak 
barany paść się będa* przyszli azjatyccy centra- 
liści pod egidą „liberalizmu w stylu koszerno- 
teutońskim. W pierwszej linii gielda wiedeńska 
wierzy zapewnieniom Weltoluttu i mi ztąd, ni 
zowąd, bierze pochop do dawno niepraktykowanj 
„haussy“ pusując akcje kredytowe aż do kursu 
149... Obawiać się tylko należy, żeby Жуй ku- 
lisy nie złorzeczyli wkrótee swym współwyzaaw- 
con. szermierzącym piórem na „Wichtegasse.* 

Pocieszne gut pro guo wydarzyło się w Kroacji 
nad granica turecką. Р. Noc, specjalny korespon- 
denat Nowej Prissy, znajdujący się w tamtych o- 
kolicach, został przez władze rządowe aresztowa- 


ny, ponieważ sądzono, Że ou jest agitatoren 
serbskim. Nie pojmujemy, jak można takiego 


Turka wziąść za Serba! 

W jednej z poprzednich korespondencyj do- 
nieśliśny, że 4 początkiem lipca zacznie we Wie- 
dniu pod redakcją p. Wolowskiego wychodzić 
dziennik polityczny, poświęcony głównie sprawom 
wschodu p. t. Mesager de Vienne.  Wstrzymując 
się z wydaniem ostatecznego sadu wyraziliśmy 
obawę, że nadanie „wszelkiej swobody korespon- 
dentom* mogłoby psuć poniekąd harmonię dzien- 
nika. P. Wołowski po przeczytaniu uwag naszych 
przesłał nam list, który uważając pod wieloma 
względami jako dopełnienie programu -— podaje- 
my w streszczeniu. Głównem zadaniem Messager 
będzie przedstawiać sprawy Wschodu w praw- 
dziwem świetle, przez „podawanie źródłowych 
informacyj.* Mogą się one wydawać na pozór 
sprzecznemi, jednakże redakcja „zastrzegłszy s9- 
bie prawo polemizowania z własnemi korespon- 
dontami* będzie zawsze jasno wypowiadać swoje 
własne zdanie we wszystkich kwestjach. ла po- 
rządku dziennym będących. „Kwestja Wschodu“, 
pisze dosłownie p. Wołowski — „jest z tak ró- 
żnorodnych żywiołów złożona i tak ją pilnie stu- 
djować trzeba, żeby się prawdy dowiedzieć, iż 
tylko Zródłowemi informacjami wyjaśnić ją mo- 
Жа. To postawiła sobie redakcja za cel i dlate- 
go podpisany (р. W.) przez lat cztery podróżo- 
wał bezustanku, ażeby sobie takie źródła infor- 
macyjne zapewnić i wyrobić, Redakcja wypowie 
swoje zdanie — korespondenci swoje, a publi- 
czność wybierze pomiędzy pierwszą a drugiemi 
w miarę, które zapatrywanie wyda jej się spru- 
wiedliwszem. * 

Prasa wiedeńska, Nowcj Pressy nie wyjąw- 
szy, bardzo interesuje się Messagerem sądząc, że 
Wiedniowi przybędzie w nim specjalny organ, 
który przez swe rozległe i bezpośrodnie stosunki 
ze Wschodem, nawet dla dziennikarstwa będzie 
źródłem szczegółowych i pewnych wiadomości. 
W tym celu abonowały już wszystkie większe 
redakcje nowy dziennik p. Wołowskiego. Zaraz 
w pierwszym numerze, który wyjdzie 5, lipca. 
rozpocznie się druk zajmującego romansu, napi- 
sanego przez znajomego dyplomatę, znajdującego 
się na stanowisku ambasadora w jednej z 6 wiel- 
kich stolic europejskich, 


Kraków d. 16. czerwca. 


(N)  „Kilkudziesięcioletnią praktyką dzien- 
nikarską pod rozmaitemi systemami nuabyliśmy 
doświadczenia dosyć w odgadywaniu i najdziwa- 
czniejszych poglądów prokuratorskich“ -- pisze 
redakcja z powodu ostatniej konfiskaty Gazety 
Narodowej, widać jednak, że prokuratorje mają 
jeszcze w zapasie dosyć poglądow. których odga- 
dagé niepodobna. Tak przynajmniej wnosić nale- 
ży z ostatniej konfiskaty, jaka tutaj miała miej- 


е | sce. Skonfiskowano broszurę p. Romana Kieresa 


p. n. „Katechizm dla łudu polskiego“. Broszura 
ta już raz została skonfiskowaną na rozkaz pro- 
karatorji, sprawa przeszła przez wszystkie in- 
stancje, 1 ostatecznie sąd wyższy zniósł konti- 
skatę, na tej zasadzie autor wydał broszurę po- 
wtórnie bez żadnej zmiany, a prokurator skonti- 
skował ją znowu. Na со się w takim razie przy- 
dało, ijakie mieć mogło znaczenie orzeczenie są- 
du, niech to kto może wytłumaczy. Już w zwy- 
kłych sprawach prasowych, w sprawach konfi- 
skaty dzienników politycznych, wyroki sądu zno- 
szące konfiskatę, są martwą literą, dają tylko mo- 
ralną satysfakcję redakcji, bo na cóż się komu 
przyda zwrot artykułu, wydrukowanego przed 
kilkoma tygodniami, kiedy ten artykul z natury 
swojej mogł mieć tylko znaczenie w tej chwili, 
gdy go ogłosić zamierzono, i kiedy wyrok, zno- 
szący konfiskatę, Me pociąga za sobą wynagro- 
dzenie materjalnie zrządzonej szkody. W spra- 
wach dziennikarskich jednakże trzeba się było z 
tem oswoić; sądziliśmy przecież, że gdy idzie o 
broszury, obliczone na dłuższe istnienie, to cho- 
ciaż tam wyrok sądowy będzie miał jakikolwiek 
skutek. Pokazuje się, że pod tym względem byli- 
byśmy W błędzie, gdyż c. k. prokuratorja nie u- 
waża za Stosowne krępować się orzeczeniami są- 
dowemi. Ponieważ broszura w chwili konfiskaty 
nie została jeszcze wydrukowaną, tylko parę e- 
gzemplarzy dla prokuratorji odbito, opieczętowa- 
no zatem czcionki, chociaż z polecenia sądowego 
domagano się koniecznie ich rozrzucenia. 
Procesja z powodu uroczystości Bożego Ciała 
wczoraj nie miała miejsca, ponieważ obawiano 
się deszczu, Obawa jednak byia płonną, i deszcz 
do wieczora nie padał, to między ludnością dało 
powód do niedorzecznego domysłu, że procesję 
odwołano dlatego, ponieważ przy kościółku św. 
Wojciecha i w ulicy (rrodzkiej zawsze pełno jest 
żydów. Ktoś musi znajdować złośliwe upodobanie 
w szerzenin tej pogłoski, ponieważ słyszeliśmy ją 
powtarzaną w kilku punktach miasta z rozmai- 
mi, nietrudnemi do odgadnięcia komentarzami. 
Z kół uniwersyteckich otrzymujemy wiado- 
imość, że komisja historyczna uniwersytetu tutej- 
szego postanowiła wnieść na porządek 
па najbliższcia posiedzeniu wydziałowem obsadę 


być na pierwszem miejscu dr. Smolka, na dru- 
giem dr. Sokołowski. 

Trudniej idzie sprawa z katedrą filozofii, o- 
próźnioną po ś. p. Kremerze. Dotąd komisja zde- 
cydować się nie może, którego kondydata ma po- 
pierać. 

Pewnego rodzaju zasługi w niektórych sfe- 
rach tutejszych popłacają; dowodem są względy, 
jakich doznaje w tutejszych kołach duchownych 
autor osławionej „Irlandji i Polski“, ks. Doma- 
galski. W najsolenniejszych okolicznościach ks. 
D. zazwyczaj jest proszonym. żeby głosił słowo 
Boże, lub celebrował. W dniu sw. Stanisława w 
katedrze ten apostoł poddania się carowi wystę= 
pował z kazaniem. Co za ironia! wobec zwłok 
kapłana, który właśnie podnosząc bant przeciw 
absolutnej władzy królewskiej, zdobył sobie pal- 
mę męczeńską i kanonizację. wygłasza nauki pro- 
pagator bezwzględnego poddania się, i okrywania 
pocałankani już nie dłoni chłoszezącej, ale chło- 
szczącego batoga! W uroczystość dwóch innych 
buntowników, św. Piotra i Pawła, z których je- 
den był nkrzyżowany, a dragi ścięty, za to, że 
się bezwarunkowo rozkazom władzców poddać nie 
chcieli, będzie celebrował w kościele przy ulicy 
Grodzkiej ten sam kapłan. 


Zieme polskie. 


(Stosunki szkolne, oświata ludowa i stosunki 
gminne na Górnym Szlązku). 
»sobny rozdział poświęca autor stosunkom 


szkolnym i oświacie ludowej. 

Zacząwszy od dość szumnego frazesu, „że 
godny człowieka byt rozpoczyna się dopiero za 
przyswojeniem sobie elementarnych wiadomości i 
bieglości w czytaniu i pisaniu” -- podaje. że 
cała trzecia część dorosłych mieszkańców dawne- 
go powiata Bytomskiego, dla braku tejże biegło- 
ści duchowo nie liczy się wcałe, i że dla tego 
nie może być mowy dla tych klas (niższych) o 
samodziemem rządzenia się w prawach polity- 
cznych i komunalnych. Stosunek dorosłych anal- 
Таребол tj. nie umicjących czytać, ktory w Pru- 
sach całych do ludności ogólnej jest 12,4 pret. — 
przypada па Szlązk cały 14,2 pret, w rejencji 
opolskiej 246 — w dawnym bytomskim powie- 
cie 34,5 pret, а więc'w arytmetycznej progresji 
rośnie. Obliczenia te są z r. 1871. Czy są zupeł- 
nie wierne nie wiadomo, boć dowiedzionem jest, 
że górnoszlązki chłop nieraz podaje się jako nie- 
znający pisma, aby nie być zmuszanym da pod- 
pisywania rzeczy, na których się często sparzył. 
Trzeba uwzględnić nadto, że przeważna część 
tylko po polsku umie czytać i pisać ; mniejszość 
w niemieckiem tylko albo w obydwóch językach. 
Roku 1801 cenzus wykazał, że w powiegie 113,741 
po polsku jedynie a 31,903 ро niemiecku mówi. 
Stosunek ten dwóch elementów narodowych 
21,90 pret. 1 75,00 pret. nasuwa autorowi kou- 
сері porównania go do stosunku tlenu do azotu 
w powietrzu, To pewna, że ludność polska, (jak- 
kolwiek w wielkiej części władnąca językiem 
niemieckim), po wsiach prawie jeszcze wyłączna, 
w industryjnych osadach większą jest znacznie 
ой niemieckiej i chyba w nowo założonych mia- 
stach t.j. Mysłowicach, Katowicach, gdzie bardzo 
wiele żydów, w mniejszości pozostaje. 

W Bytomiu oba żywioły są- sobie liczbą 
prawie równo, podług statystycznego podania. W 
istocie ludność pochodzenia polskiego przeważa i 
w mieście, choć ma mniejsze znaczenie. Wobec 
takiego stanu rzeczy wykluczenie zupełne języka 
polskiego ze szkoły jest wielką kryywdą nietylko 
moralną. ale і materjalną dla ludu. Dzieci rodzi- 
ców. uniejących tylko po polska, uczą się tylko 
po niemiecku, nawet modlitwy. Nawet w ochro» 
nie bytomskiej nie inaczej się dzieje! Czyż po- 
trzeba dowodzić, jakie pedagogiczne trudności ma 
do przyzwyciężenia taki system uczenia w obcym 
zupełnie języku i jak lichych się po nim można 
spodziewać owoców. Autor ma, zdaje się, inne w 
tym punkcie zdanie, i twierdzi, Że po polsku 
czysto ani nie mówią na Górnym Szlązku wcale, 
аш też się nie pisze („die polnische Sprache 156 
nicht mehr als Schriftsprache im Gebrauch“); 
autor chyba nie wie, że trzy pisma obecnie pol- 
skie na Górnym Szlązku istnieją, że mają oko- 
ło 10.000 czytelników, i że lud garnie się do 
czytania książek i do zakładania czytelni! Jeżeli 
sądził to z tego, że dwa w przeciwnym duchu 
pisane czasopisma Prawda i Szlązak po krótkiej 
i mizernej egzystencji upadły, to 2 łatwością 
mógłby jednak innej się domyśleć ich upadku 
przyczyny. 

‚ Ale autor dodaje „że system wyuczania czy- 
tania 1 pisania po polsku był dla Górnoszlązaka 
zupełnie bez pożytku dla rzeczywistego życia“ 
(sic!) i że pozbawił dziecko jego dobrodziejstw 
niemieckiej oświaty, tak, iż zamkniętą była dlań 
w kraju przyszłość i możliwość wzniesienia się 
nad stan swego ojca, Oj to smutna prawda! tem 
smutniejsza, że prawie wszyscy сі, co zakoszto- 
wali raz niemieckiej nauki na Górnym Szlązku, 
w istocie niestety uczuwali się Jakoby wyniesieni 
nad stan swoieh ojców 1 wielu, bardzo wielu za- 
częło gardzić ich mową i zwyczajami, aż dopiero 
ostatnie wypadki niejednemu oczy otwarły, I 
czyż dziwić się można, że chłop  posiedziciel 
miał taką wrodzoną niechęć do udzielanej w 
„szkołach nauki, którą uważał za coś niemieckie- 
go, coś obcego, skoro widział, jak odpadali od 
domowych tradycji ci sami, którzy jej zakoszto- 
wali! Nieprawdą jest, żeby lud tutejszy polski 
We rozumiał wcale pożyteczności i potrzeby na- 
uki. W osobnikach, którzy się w elementarnych 
tylko podstawach, dawanych im w polskim języ- 
ku. podnieśli dość wysoko samouctwem, w tym 
zapale, którym się górnoszlązki robotnik w ogóle 
odznacza chlubnie do czytania, mamy świadec- 
twa temu wręcz przeciwne. 

Ale nie to, że chłop i robotnik polski na 
nizkiej stopie oświaty pozostał, korci najwięcej 


tych, którzy niby mają powołanie „nieść na 
Sziązku oświaty kaganiec." Draźni ich więcej 
jeszcze własnie wszelki w rodzinnym kierunku 


rozwój zdolności i potrzeb jego; zakładanie czy” 
telni, powstawanie księgarń, szerzenie się pism 
polskich i inne środki podniesienia w tym Kle- 
runku oświaty, zamiast poparcia znajdują z ich 
strony wyraźną niechęć, niedowierzanie i prze- 
śladowanie nawet. Upatrując w tem wszystkiem 
jedynie polityczne cele, wolą się temu Sprzecj- 
wiać, zaspokajając swoje sumienie frazesami, że 
nie argumentami, ale jedynie przymusem najdo- 
broczynniejsze dają się tutaj wprowadzać insty- 
tucje. To przymusowe niemieckiej Oświaty sze- 
rzenie najzgubniej tylko działać może, а jakżeby 
łatwo było na rzuconych już fundamentach ro- 
dzinnej (oświaty) budując, tutaj właśnie doczekać 
się dobrych rezultatów. , . А 

Mieszkając nad gramcą, miałem sposobność 
porównać chłopa z królestwa Polskiego z gór- 
noszlązkim, który niezawodnie ma niektóre wyż- 
sze przymioty moralne, lepiej ma się materjalnie 
i korzystać może Z dobroczynnych instytucyj nie- 
mieckich. Porównanie to pod względem intellek- 


dzienny | tualnym wypadało nieraz na korzyść pierwszego. 


Jakkomick chłop z Królestwa nie umie zwykle 


katedry historji austrjackiej. Zaproponowanym ma czytać i pisać, ale bywa sprytniejszym i miewa 


prezesa komitetu lub jego zastępcy. a ten przekaże 
takowe za wiedzą kontrolora skarbnikowi do prze- 
chowania, a nadto w pierwszych 10 dniach każde- 
go miesiąca będzie umieszczony w Gazecie Naro- 
dowej wykaz wszelkich datków z ubiegłego miesią- 
ca z wymienieniem osób, które je złożyły, jak i 
tych osób, za których pośrednictwem zebrane zo- 
stały. Z potrójnych przeto ksiąg kasowych i z pu- 
blicznych ogłoszeń będzie mógł każdy interesowa- 
ny przekonać się o rzetelności tych, którym zarząd 
fundnszów na ten cel przeznaczonych powierzony 
został. 

Do zbierania datków upoważnione są w myśl 


Głównymi tedy wykonawcami zamierzonego Taz 
celu, najchętniejszymi i najgorliwsz, mi członkami 
tego Towarzystwa są jak to wyżej powiedzieliśmy 
p. К. 5. i p. A. D. Pierwszy z całem poświęceniem 
ofiarowuje się zebranym członkom w celu wyucze- 
nia ich postępowania przy pożarze trzy razy tygo- 
duiowo po 2 i więcej godzin i istotnie trudnoby 
uwierzyć, że w miesiącu jednym tyle potrafił na- 
uczyć; — drugi zaś głównie zajmuje się przyspo- 
sabianiem wszystkich potrzebnych przyrządów dla 
straży niezbędnych i to po większej części z wła- 
snych funduszów. Mieszkańcy miasta jakoś dziwnem 
okiem patrzą na to wszystko — ale milczą i powoli 


więcej inicjatywy. Fakt ten świadczy o zgubno- |czef, natomiast skazał wszystkich trzech oskarży- | na cmentarzu Łyczakowskim we Lwowie, czyniąc 
ści wpływu żywiołów kulturnych, wśród których |cieli Efraima Griinberga, Leiba Frenkla i Michała zadość temu poglądowi, iż do wykonania dzieła ar- 
chłop górnoszlązki żyje, odbierających mu jego | Włochowicza na zapłacenie kosztów postępowania tystycznego, które ma się dźwignąć ze składek 
samodzielność i polot rodzinnych zdolności, a nie | karnego. publicznych, powinni być dopnszczeni wszyscy ar- 
dających mu w zamian odpowiednich korzyści. ЧҮ"... tyści rzeźbiarze, którzy chcą przyczynić się do od- 


Autor, słusznie tłumacząc małą dotąd ko- dania hołdu pamięci zasłużonego męża, —- i pra- 
] sposobem dójść do możności uczynienia 


$ б іе kół i z przy- a PE i Dfi gnąc tym 
тоот а нне бое pówisdź Kronika miejscowa l zamiejscowa. najlepszego wyboru pomiędzy nadesłanemi projek- 
„że najczęściej ta nauka po szkołach nie polega- tami, zaprasza artystów-rzeźbiarzy, samych Pola- 
ła na obserwacji (Anschaung) i logicznem rozwi-| — Zarząd „Harmonia“ Towarzystwa dla muzy-|ków wyłącznie, aby raczyli nadesłać projekta swo- 


janiu myśli. Czyż myśli on, który pragnie i spo-|ki instrumentalnej we Lwowie, na posiedzeniu 1 6. je pomnika nagrobkowego „dla S. Goszczyńskiego 
dziewa się rozmnożenia się na Górnym Szlązku | bm. odbytem, ukonstytuował się, wybrawszy dyrek- pod adresem p. Agatona Gillera we Lwowie, ulica 
t. z. ogródków dla dzieci (Kindergärten), że wy- |torem p. Gromana Karola, skarbnikiem p. Guckle- |Kurkowa nr. 25. 


: s А Е 4 | . А Р s б Г і - |р ; jaj іе do przebranych strażaków w|§. 4 statutu tylko prezes stowarzyszenia i jego za- 
rzuceniem języka polskiego ze szkoły wśród dzie-|ra Adolfa, sekretarzem p. Szwejkowskiego Jana. 1) Projekta mają być wykonane w formie mo- j przyzwyczajają się do b 3 à [ szen 
ci E tejców аде зк tym kie- "Towarzystwo „Harmonii* rozwija się coraz |deli szkicowanych z terracotty albo z gipsu. uniformy — ale sąsiednie gminy „bezpośrednio przy- |stępca.  Protektorki, _protektorowie i пазіерпјасе 
runku, i że w obcym j zyku wynurzone wyrazy |lepiej, о czem świadczy przystąpienie i wpisanie 2) Przedstawiać mają dokładnie postać Sewe- |tykające do miasta (nie wiedzieć z czyjej namowy | przez komitet oprawnione osoby, z Mościsk: Skąp- 

7 А i ale się i domyślamy) nazywają straż: „polska re-|ski Zygmunt referent szacu., Strzelecki Albin, dr. 


łatwiej utrwalą się w pojęciu ? Cóżby powiedział |znacznej liczby nowych członków, między którymi | ryna Goszczyńskiego „siedzącą „albo stojącą, nie 
sam Froebel, gdyby te pierwsze pojęcia metodą | znajduje się i wiele pań. ‚ , |рг®еповаса wysokości 60 centimetrów па piede- 
jego genialną wpajane być miały niemieckim dzie- Następnie uwzględniając wielostronnie obja- | stale stosownie obmyślanym. f r 
ciom we francuzkim lub łacińskim języku? Zaiste | wione życzenie uczestników wycieczki do Starego- 3) Projekta mają być nadesłane najdalej do 
polskiemu duchowi więcej obcym jest duch nie- |sioła, przy urządzeniu najbliższej, uwzględnić 1. sierpnia 1876 r. | | 
mieckiego języka, jak niemieckiemu duch fran- |miejscowość położoną w pobliżu rzeki, aby ‚ 4) Komitet ponnikowy wybierze z nadesłanych 
cuzczyzny lub łaciny | i z przyjemności kąpieli korzystać mogli, obrano projektów ten, który uzna za najpiękniejszy i naj- 
Autor wiele przytacza powodów, dla których |za cel stację kolejową „Mikołajów Rozdół*, poło- odpowiedniejszy dla mogiły wieszcza - żołnierza i 
szkolnictwo na Górnym Szłąsku takie zacofane, |żone nad Dniestrem, dokąd się najbliższa wyciecz- | obywatela. | 
że to w Prusiech tylko sześć obwodów rejencyj-|ka 29. bm. odbędzie, a zkąd wycieczki do Rozdo- 5) Projekta nadesłane nie otrzymają żadnej 
nych smutniejszy jeszcze stan przedstawia; wspo- |łu i do Zakładu drohowyzkiego odbywać będzie nagrody. ' кәл, 
mina o zbytniej pobłażliwości nadzoru szkolnego, | można, Zarząd już teraz zajął się przygotowaniem 6) Koszta przesyłki projektów ‚ jako też ode- 
kontectującego się znajomością katechizmu; mówi | wszystkiego, co do uprzyjemnienia krótkiego poby- słania tych, które nie zostaną przyjęte do wyko- 
o odległościach wielkich, i przepełnieniu szkoły |tu w tej pięknej miejscowości przyczynić się może. nania, poniesie kasa pomnikowa. | СЕ 
do 300 dzieci liczącej — itd. obwinia też rodzi-| __ Бада miejska zamianowała па posiedzeniu А Со do samego wykonania pomnika, podaje się 
ców o niedostateczne , interesowenie się szkołą i |tajnem z dnia 14. czerwca b. r. dotychczasowych | do wiadomości konkursujących, artystów-rzeżbiarzy 
nauką swych dzieci. Że w ogóle rodzice są mało | koncepistów magistratu: Matkowskiego Władysła- co Е" | ын 
dbali o wychowanie swych dzieci, jest to niestety |wą і Lukasa Edmunda kowmisarzami konceptowymi а) Pomnik będzie wykonanym iy * ФАТ 7 
prawda, ale że z niedowierzaniem tylko patrzą | ү V. randze etatu, zaś dotychczasowych prakty- dłowieckiego piaskowca, w razie g ЖУ, sk adki 
na szkołę, na które coraz nowe i coraz większe | kantów konceptowych: Hobgarskiego Tybnrciusza, przyniosły znaczniejszą sumę, z białego ене 
muszą czynić nakłady, temu się dziwić nie mo- | Nowakowskiego Władysława i Herberta Józefa К b) Postać Goszczyńskiego nę Даш, те wzglę- 
żna. „Das Zahlen von Kosten ist das Einzige“ — |koncepistami magistratu w VI. randze etatu; w ” i ma a л ШЫ e |. się Za mag 
mówi Solger dowcipnie, (wofùr das oberschlesi- |końcu zamianowała Rada miejska asystenta tech- i B 4 к ү н | pa 50 centimetrów. 
ache Bauersche wahre Divinationsgabe  besizt |nicznego Alfreda Czarnotę Bojarskiego adjunktem iedestal będzie o powie nej wyso ości. ME. 
und die Angel, um welche sich bei ihm die Welt |przędu budowniczego, zaś elewa technicznego Lud- A ‹) К pomnika nie powinny przechodzić 
dreht), takie zapatrywanie się na wszelkie refor-| wika Kamińskiego asystentem technicznym. ilości 3000 zł. | | 
my nie jest właściwością polskich jedynie chło-| __ Dary dla Towarzystwa/przemy- d) Artysta-rzeżbiarz, którego projekt wybra- 
pów, w ogóle nieoświeconych w każdym Kraju|gzowogo: Od 1. maja do 15. czerwca b. r.: nym zostanie do wykonania, zobowiąże się zjechać 
prawie. W Bytomskim powiecie w obecnych wła- M handia А, przemysłowa we Lwowie ; | 40 Lwowa i tu go sam да z materjału do» 
śnie czasach, w istocie dałoby się zresztą wytłu- : bow d ianych firmy Jana | >tawionego przez komitet, za wynagrodzeniem któ- 
maczyć i usprawiedliwić poniekąd nieustającemi bij SPARC to, ЖУ мл handlowej rego wysokość zostanie oznaczoną przez osobną u- 
. i Р : ei  Wiedni В f д ) ЖАН. т" 
nakładami, których koniecznej potrzeby nietylko |; sad че, д o stanie i tozwojw.handju 8 mowę pomiędzy artystą-rzeźbiarzem a komitetem. 
chłop, ale i wykształcony człowiek” niełatwo ві ка. + w obrębie tejże Izby w latach 1866 Lypw 17. czerwca 1876 r. 
dorozumi. Po miastach powstały nagle n. p. gma- | go 1870. Prezes Komitetu pomuikowego : 
chy oba С Az wf ki szkoły elemen- Dr. Henryk Gintl, fotografje wozów kolejo- Alfred Місіі. 
tarne średnie i wyższe. W krótkim czasie po ko-| „у wykonanych w fabryce Ringhofera w Smi- M | 
iei założono gimnazja w Bytomiu, Pszczynie, Ка- irs i y 4 У —  Stypendja. Namiestnik nadał z początkiem 
i i { ró gó; e Ам 5 И roku szkolnego 1875/6 stypendja z funduszu nau- 
towicach, progimnazja w Królewskiej Hucie i My- ' í , 7 zeszytów 3go то- NE 
i ; C. k. ministerstwo handlu оК kowego po 105 2]. przeznaczone dla uczącej si 
słowicach, szkołę realną w Tarnowskich Górach, | „pa ү; А ЕР" Dat кашы ЛЕ ОГ 4 "ea З cej SIĘ 
iwi itd i iecej cznika pisma z wzorami dla rę » młodzieży ruskiej, Włodzimierzowi Krynickiemu 
przemysłową w Gliwicach itd.; zaiste więcej, Z | handwerk“ iacta I m е адгон и чи 
smutkiem przyznać trzeba, niż przez kilka razy Р ied ki ; IŻ. Ны ЫЧ Ыр ię na 
; : : Hr. Włodz. Dzieduszycki kolekcję koszy słuchaczowi II. roku praw. Kuratorja fundacji sty- 
dłuższy czas w całem księstwie Poznańskiem! 0 okoszskarskiej w iszkaci PA ш ш \ Ji sty 
саде, Б “+! же szkoły koszykarskiej w Liszkach. pendyjnej ś. p. Piotra Więcławskiego, nadała opró- 
Szkołom wiejskim, zwłaszcza w okolicach górni- Hr. Stanisław Mieroszowski imitację pierście- |, . MKS т са EE 
, Ц г. Stanisław wski i Ję р żnione stypendjnm tej fundacji w kwocie 150 zł 
czych, przychodzi tu znacznie w pomoc na Wy-|pją Kazimierza Wielkiego. е dia suci pe: 
datki (dla dzieci górników) i na budowę przeszło сјаје Ad i ану rabianyek] У. pO се шур poca ub 
zni inistracja s i ʻej- Książe аш Sapieha kolekcję wyraolanyci | od bieżącego roku szkolnego, Kazimierzowi Wojta- 
100.000 tal. rocznie administracja szłąskich „Frei ieró d ; E f 2 
cizgelderfonds". <które to fundus i w fabryce Czerlańskiej papierów z uwidocznieniem| owi słuchaczowi 3. roku praw na uniwersytecie 
gia ore to iuncusze powstają 526 | przewodu fabrykacji. Jagiellońskim w Krakowie. 
składek wszystkich z zarobkiem pracujących ko- Dyrektor Hochberger kolekcję asfaltów fran- А 
palń na Szląsku w stosunku do ich dochodów. Т ТЫЙ = Zarząd główny Towarzystwa pedago- 
І Któż jednak korzysta najwięcej z tych wszyst- Pan Wiktor Wiśniewski teorban ukraiński, gicznego przesyła nam następującą odezwę: 
kich dobrodziejstw, bądźto fundacyj prywatnych, Zarząd m. mnzeum przemysłowego ma zaszczyt| _ Towarzystwo pedagogiczne od zawiązania swego 
bęądźto publicznych? zwłaszcza z gimnazjów szkół złożyć tym łaskawym dawcom najszczersze ро- | Z%dmowało się przeważnie sprawami szkół ludowych, 
wyższych? Z smutkiem musimy wyznać: Żydzi! dziękowanie. mając przekonanie, że wszelka reforma wychowania 
(C. d. n.) Na czasową wystawę przybyło do muzeum :|publicznego rozpocząć się powinna ulepszeniem i 
Różne narzędzia, model maszyny do robienia gwoż- | T07powszechnieniem oswiaty ludowej. Mimo to od 
dzi drutowych, model maszyny do tłuczenia kamie- pierwszych chwil istnienia za równie ważny 1 nie- 
ni, kilka okazów staropolskiego szkła stołowego, |04zowny obowiązek uważało popieranie wszystkie- 
kolekcja porcelany staropolskiej, saskiej, ze serwisu 80, cokolwiek mogło przyczynić się do rozwoju 
królewskiego i toaletka „zdóbna mozajkową robotą, |8201 średuich, czego dowodem są owe liczne pety- 
cje i memorjały, przysyłane tak do władz autono- 


ky" л, micznych jak do rządowych w sprawach odnoszą 
z żyli ‚ Pink Flachsa : 1 urzę- |10 > р PA t- 
dnicy ка! „ga осе” — podfedifećwEM A cych się do organizacji i kierunku szkół powyż- 
Adolfa ST — 15 zł. 30 ct, p. Feliks szych, tudzież dyskusje i uchwały, przeprowadzone 
бта ои ЖКО АО, zł p. Wł. В. 30 ct.; co|i Powzięte na zgromadzeniach oddziałów i całego 
ч og At, m Towarzystwa a dążące do nadania szkołom srednim 


czyni razem z poprzedniemi 22 zł. 10 ct. Dalej f Р 
к ` ; ; zdrowych i silnych podstaw, na potrzebach naszego 
złożyli рр. О. A. z Niska 7 zł. i Penther Gustaw narodu шиш КЇ 


5 zł.; co czyni razem 2 poprzedniemi 34 Я, 10 ct. Obecnie, gdy dzięki połączonym usiłowaniom 
— Ме czwartek 4. 15. bm. odbyło wię 2%У- | Wys. sejmu, władz szkolnych, hojności osób prywa- 
czajne doroczne walne zgromadzenie rusko-ukrain- tuych i gorliwości nauczycielstwa, szkoły ludowe 
skiego towarzystwa „Proświty”, w sali Kasy- | weszły stanowczo na tory pomyślne: baczność To- 
nowej tegoż towarzystwa. Przewodniczył obradom warzystwa pedagogicznego tem pilniej zwracać się 
prezes p. Władysław Fedorowicz. Członkowie (GR musi ku szkołom średnim, które, aczkolwiek od lat 
madzili się dość licznie, pomiędzy nimi było ki kn kilku rozwijają się na drodze narodowej, nasuwają 
włościan. Na porządku dziennym obrad była głó- oku znawcy wiele trudnych zagadnień, domagają- 
wnie zmiana statutów wa | i sprawozdanie cych się stanowczego i rychłego rozwiązania. Powo- 
z czynności Wydziału za rok ubieg y. Liczba człon- dowany tą myślą Zarząd główny zwraca się do 
ków Towarzystwa wynosi 323 osób. Rok 1875 był | „„anownych kolegów, od których współudziału za- 
pod względem finansowym niepomyślnym dla To- leżeć będzie, czy prace Towarzystwa w tym kie- 
warzystwa: zrzeczenie się subwencji z fundnszów | anku podjęte pożądany plon wydadzą, zapraszając 
krajowych i nieurodzaj, w skutek którego WN; ich do wspólnego zastanowienia się nad środkami 
się był pokup ав książki, zeszczupliły dochody mogącymi rozwiązać niezałatwione dotychczas za- 
Proświty na 40781, zł., tj. o 2156 zł. mniej w zesta- | Janja, i do obimyślenia sposobów, którymi najsna- 
wieniu 2 rokiem 1874. Mimo to Towarzystwo kb dniej urzeczywistnić je można. Walne zgromadzenie 
dało 8 książeczek popularnych dla ludu і 3 dzieła całego Towarzystwa, odbyć się mające w Samborze 
szkolne. w dniach 17,, 18, i 19. lipca r. b. nastręcza naj. 
— Р. 8. 2. złożył w redakcji Gaz. Nar. na lepszą sposobność do rozpoczęcia pracy w powyżej 
pomnik Goszczyńskiego 2 złr. określonym kierunku. Dla tego Zarząd główny wy- 
— Konfiskata. W ostatnich dniach skonfis- | konywając uchwałę przeszłorocznego walnego zgro- 
kowała proknratorja w Krakowie broszurę р. n.|madzenia w Stanisławowie, które ubolewając nad 
„List otwarty do Polaków przez Franciszka Hu- słabym w walnych zgromadzeniach udziałem nau- 
bera*. Autor tego listu ma być Węgrem. czycieli szkół średnich poleciło Zarządowi główne- 
— Wiadomości policyjne. Julian Mar- | „postarać się na przyszłość o liczniejszy ich 
ciszyn, znany złodziej kieszokowy, wyciągnął dnia | *Półudział, nchwalił odbywać na zgromadzeniu w 
16. t. m, w katedrze nieznajomej pani z kieszeni Samborze obok walnych posiedzeń także posiedzenia 
pugilares z pieniądzmi i wymknął się co prędzej z sekcyjne dla szkół średnich, w których chce poddać 
kościoła wraz z towarzyszącym mu Józefem Mazur- pod rozbiór szanownych kolegów następujące sprawy: 
kiewiczem także znanym złodziejem. Kościelny za- 1) Sprawę suplentów; А айн 
wiadomiony о tej kradzieży przez obecnych W ko- І 2) Urządzenie seminarjów nauczycielskich dla 
ściele, udał się w pogoń za złodziejami i przytrzy- ари м, EŃ е; „4% 
mał ich przy pomocy przechodniów. Obu złodziei|- °2 Spraw " enia niów w szkołach 
odprowadzono do policji. Pugilares odebrano Mar- |Średnich; a, 
ciszynowi і zwrócono właścicielce, która dopiero| Obok tych spraw przyjsc mogą na porządek 
później kradzież spostrzegła, — Julian Kirchner, | dzienny posiedzeń sekcyjnych także wszelkie inne, 
włóczęga młody, umieszczony w aresztach miejskich | których rozbiór szanowni koledzy za pożądany 
przy ulicy Grodzickich chcąc uciec z aresztu dostał | 121838: Chcąc zaś je należycie uporządkować i od- 
się dachami do kamienicy pod 1. 20 przy ulicy Or- dać BA rozwagę referentów, mających je wnieść 
miańskiej, gdzie go jednak domownicy przytrzymali | 18 walnem zgromadzeniu, uprasza Zarząd główny 
i do policji odprowadzili. — Łichtarze cynowe skra-|*zanownych kolegów, aby 
dzione przed tygodniem z kaplicy na cmentarzu 1) wszelkie zagadnienia, których rozbiór na 
Łyczakowskim znalazł dnia 16. t.m. Michał Kalita | 28° Mmadzeniu w Samborze za pożądany uważają, 
wyrobnik, zakopane w ziemi. Grzebiąc glinę za raczyli przed dniem 10. lipca przesłać Zarządowi 
cmentarzem naprzeciw targowicy bydła natrafił na glównepn: е ыу 
te lichtarze, z których jeden był całkiem jnż ро- 2) ażeby jak najliczniej na zgromadzenie To- 
łamany, dwa inne jeszcze całe. — Straż policyjna warzystwa pedagogicznego do Sambora przybyć ze- 


wolucja i lasznia*. Zydzi i to inteligentni ciągle 
przystępują ubierając się przy ćwiczeniach ро stra- 
żacku. 

Так więc jakoś początek niezły — daj Boże 
żeby tak i nadal pozostało. 

Trudno i tego przemiłczeć, że dnia 8. b. m. 
odbyła się u nas „Majówka* dla dzieci szkolnych 
a to głównie pod przewodnictwem p. К. 5. Od czasu 
to jest od lat czterech odbywają się u nas 
podobne zabawy — bo przed jego przybyciem — 
żaden z pp. nanczycieli nie pomyślał o tej przyje- 
mności dla dzieci. Bawiono się wyśmienicie - w 
jednem miejscu dzieci szkolne w drugiem mło- 
dzież starsza naszej inteligencji a w trzeciem stra- 
żaki ze swoimi znajomymi obojej рісі — a wszyst- 
ko w największym porządku — przyzwoitości i 
skromności. Wieczorem p. K. 5. ku wielkiemu za- 
dowoleniu młodzieży szkolnej puszczał race, które 
pękając w górze bardzo piękny widok sprawiały 
swem światłem — a nareszcie przy rzęsistem o- 
świetleniu lampionami różnokolorowemi — przy od- 
głosie muzyki i spiewu dzieci, wróciło wszystko 
do domn. 

Takiej zgody i harmonii Życzymy każdemu z 
miasteczek na prowiucji. 


Tugendhat Józef i dr. Wolfram Adalf, wzłąpkowie 
komitetu; z okolicy: pani Protane 7. . mal- 
Żonka nacz, sądu z Sądowej-Wiszmi, hr’ Drohojew- - 
ska Аппа właść. dóbr z Tamangęgie, Jąhięki Jan 
właśc. dóbr z Ostrożca, ks. Koriz Jan proboszcz 
z Arłamowskiej Woli, hr. Łoś Barbara, właścici = 
ka dóbr z Knimatycz, dr. Orzechowicz zie ry 
właść, dóbr z Kalnikowa i Śmiałowski Bolesław, є 
właśc. dóbr ze Stojaniec. — Na przyszłość będą " 
imiona dalszych uprawnionych podawane do publi- 
cznej wiadomości przy miesięcznych wykazach 
datków. 

Każdy, kto na cele stowarzyszenia złoży kwo- 
tę przynajmniej 10 zł. staje się stałym członkiem 
stowarzyszenia, mniejszemi kwotami uzyskuje się 
prawa członków wspierających. Członkom honoro- 
wym, których stowarzyszenie w nznaniu zasług 
około instytucji położonych mianuje, przysługują 
prawa członków stałych. 

Rozpoczynając dzieło to w imię Boże! odzy- 
wamy się nietylko do mieszkańców tutejszego po- 
wiatu, których sprawa ta bezpośrednio dotyczy, ale 
de wszystkich sere szlachetnych, gdziekolwiek one 
się znajdują. Npieszcie w imię miłości bliźniego z 
pomocą i wsparciem; każdy oszczędzony, na ten 
cel ofiarowany grosz wasz stanie się nienaruszonym 
po wszystkie czasy skarbem, z którogo z pokolenia 
na pokolenie korzystać będą chorobą złożeni ubo- 
dzy, a każda chocby najmniejsza ofiara wasza otrze 
w przyszłości nie jedną łzę boleści ubogiej braci, 
ocali niejednej sierocie gasnące życie ojca rodziny, 
a wam zaważy kiedyś na szali zasług wobec kraju 
i Boga! 

Pierwszy wykaz datków podany zostanie do 
wiadomości w pierwszych dniach lipca. Wszelkie 
korespondencje tej sprawy dutyczące i wszelkie na 
ten cel uzbierane datki upraszamy przesyłać wprost 
na ręce p. Wiktora Krókowskiego notarjusza w 
Mościskachi jako zastępcy prezesa stowarz. prowa- 
dzącegu dotyczące księgi. 

— (2.W.) Kraków 12. czerwca. Ostatnie ty- 
godnie istotnie ważne były w wypadki niezwyczaj- 
ne. Postawa Anglii, jednem śmiałem wystąpieniem 
zmieniła stan rzeczy w Europie; bo chociażby juz 
dalszych następstw nie było, to otwarte wystąpie- 
nie przeciw sile, jaką wytworzył Grorczaków z Bis- 
markiem, dała już wolno odetchnąć pognębionej 
Europie. — Interes i wiara we własne siły Anglii, 
dodały jej tej mocy. — Może jeszcze żływotniejszy 
interes w sprawie wschodniej mają Austro- Węgrzy, 
ale one nie mają tej wiary со Anglia. Dziwnem jest, 
że niektóre pisma polityczne lwowskie, przytacza- 
jąc dbendpost propagują zasadę polityczną, że Au- 
strja w sprawie wschodniej nie może się odłączać 
od Moskwy i od Niemiec, czyli że dopuszczają, aby 
Austrja pa paskach była prowadzona, gdy Anglia 
jest od niej tak daleko, Fałszywe jest to zdanie 
wobec każdego, kto dobrze zna siły Moskwy i kto 
zna sposoby jej pokonania, albo przynajmniej utrzy- 
mania jej w szachu. Na to nie potrzeba nawet po- 
łowy sił Anstrji, byle ona te siły z energią, a z 
wiarą w sprawę rozwinęła. A naprzód powinna we- 
wuatrz zniweczyć propagandę panmoskiewską, któ- 
ra ma tu to samo zadanie, jakie miała i ma w tu- 
reckich envropejskich prowincjach. 

Niezmierną boleścią przejęły nas tu wypadki 
uhełmskie, ten krwawy opór Indu obstającego przy 
swej wierze, a który Moskale nazywają dobrowol- 
nem przystąpieniem до prawosławia!? I kiedyż 
będzie koniec temu nadużyciu srogości i poniżania 
ludzkości? Czyż nie znajdzie się choćby jeden głos 
upomnienia się za chrześcianami w Moskwie?... Czy 
Enropa czeka czasu, w którym będzie składać pod- 
dańcze prośby, o przyjęcie jej do prawosławia?... 
Może. 

— Tarnopol d. 14. czerwca. Dnia 10. t. m. 
zwiedzał prot. Grandauer z Wiednia w towarzy- 
stwie с. К. inspektora krajowego p. Mandybura i 
nauczyciela rysunków p. Tschirschnitza tutejsze c. 
seminarjum nauczycielskie, chcąc się przekonać, jak 
bywa w niem udzielaną nauka rysunków i jakie po- 
stępy w tym przedmiocie poczynili kandydaci I., 
LI. i ЦІ. roku seminarjum, tudzież uczniowie klasy 
przygotowawczej, których liczba wynosząca z. po- 
czątkiem roku szkolnego 44 obniżyła się teraz na 
36. O ile nam wiadomo, mieli ci trzej panowie wi- 
zytatorowie być tak z metody postępowania jak i 
2 postępu nczniów zadowoleni. Dziwić się tylko 
wypada, dlaczego prot. Grandauer nie zwiedził za- 
razem i tutejszej czteroklasowej szkoły realnej, 
którąby przecież juz raz należało brakującemi*kla- 
sami uzupełnić. Może tego powinięcia szkoły real- 
nej jest ta przyczyna, że i tam spodziewał się prof. 
(irandauer znaleść naukę rysunków w stanie po- 
тупу, bo nauka ta w obu tych zakładach w je- 
dnych spoczywa rękach, a jaką ona jest najlepiej 
dowodzi ta okoliczuość, że na wystawie wiedeńskiej 
przyznano tutejszej szkole realnej za rysunki wła- 
śnie złoty medal. 


. —  Żydaczów dnia 14. czerwca 1876. W 
wczorajszej gazecie, nr. 134, znajduje się kores- 
pondencja z pod Zydaczowa, w której, obok nie- 
znajomości rzeczy i nieudałej próby popisania się 
dowcipem za pomocą bocianów i zajęcy, jak szy- 
dło z worka, z kłamliwego twierdzenia, wyłazi je- 
dynie niechęć do tutejszego burmistrza Mokrzyc- 
kiego. 

Do wyjasnienia rzeczy niechaj posłuży wiado- 
mość, że gmina tutejsza postawiwszy właśnie za 
przewodnictwa p. Mokrzyckiego, przy dochodach 
rocznie niespełna 7000 złr. brutto wynoszących, 
przed 3ma laty murowany budynek, na umieszcze- 
nie c. k. starostwa i c, k. urzędn podatkowego, 
kosztem około 11.000 złr. i pokrywszy dopiero w 
r. 1875 ostatnią ratę tych kosztów w ilości 2000 
złr., z dochodów bieżących na dniu 8. lipca 1875, 
z budowniczym p. Muzyką umowę о postawienie 
nowego budynku szkolnego, za cenę 13.000) 21. 
zawarła, który to budynek zaraz zeszlego rokn 
pod dach wyprowadzony, obecnie już na nkończe- 
niu jest, tak, że przed terminem oddania, na 1. 
września b. r. stypulowanym, z pewnością do użyt- 
kn gotowym będzie. 

Gdzież więc korespondent z pod Zydaczowa 
ma oczy, kiedy nie widzi okazałego budynku, któ- 
rego ze wszechmiar odpowieduem i starannem wy- 
kończeniem co dzień się cieszymy, i gdzie uczył 
się tenże rachunków, kiedy obliczając sam dochód 
gminy na 7000 złr. — wynosi on rzeczywiście 
6683 złr. 60 et. — dalej zaciągniętą właśnie z po- 
wodu tej budowy pożyczkę na 4000 złr. `а sub- 
wencję na 2000 złr. czepiać się chce jak pijany 
płotu, burmistrza za to, że budynek za 13.000 złr. 
postawić się mający z dochodów gminy, przed u- 
pływem roku jeszcze nie ukończony. 

Nie myslimy tntaj bynajmniej stawać niepro- 
szeni w obronie p. Mokrzyckiego, ani też twier- 
dzimy, że Zydaczów jest wzorem miasteczek, nie 
pozostawiającyn nic do życzenia, ale prostując 
fałsz w oczy bijący, prosimy korespondenta z pod 
Żydaczowa by nam wyjawił, kogo by chciał mieć 
ина] Amnratem V., czy nie zuanego boryteła, lub 
jakie niedołężne narzędzie tegoż ? 

P. Mokrzycki może mieć swoje wady, nie ma 
może dosyć energii czy wytrwałości, a za wiele 
szlacheckiej burzłiwości, ule jest z pewnością pra- 
wym synem kraju, majątkiem gminnym nie frymar- 
czy; za jego przewodnictwa, — zapewne, że nie 
bez życzliwego poparcia wydziału powiatowego i 
с. К. starostwa, miasteczko Żydaczów podniosło 
się więcej, niżeli przez pół wieku przedtem, i dla 
tego darujesz korespondencie z pod Żydaczowa, że 
się do twojej roli softów Zydaczowskich nie przy- 
łączamy, i wnioskując z użytej przez cię broni 
fałszu, zacnych twoich intencji nie popieramy. 


— Mościska. Komitet stowarzyszenia założy- 
cieli szpitala dla nbogich chorych powiatu mościs- 
kiego podaje do powszechnej wiadomości, iż w myśl 
statutu przez wydział powiatowy nchwałą z dnia 
21 marca b. r. do 1.417 do wiadomości przyjętych, 
a przez namiestnictwo dnia 23 kwietnia b. r. do 
1. 16.533 zatwierdzonych, czynność swoją 1 czerw= 
ca b. r. rozpoczął. 

Celem stowarzyszenia jest utworzyć w m. Mo- 
ściskach z ofiar dobrowolnych stały szpital dla 10 
ubogich chorych powiatu mościskiego obojga płci 
bez różnicy wyznania; a lubo trudnem jest zadanie 
podjąć się, zwłaszcza w dzisiejszych czasach, dzie- 
ła, którego wykonanie tak znacznych wymaga ko- 
sztów, tv jednak żywy udział, jaki dla tej sprawy 
w chwili jej zawiązku objawiono, tak w miejscu 
jak i w okolicy, utwierdza wiarę założycieli w przy- 
szłość tej instytucji, a gotowość z jaką zacne oby- 
watelki z okolicy przyjęły protektorat nad tą fun- 
dacją, zagrzewa do wytrwałości w pracy około za- 
mierzonego dzieła. Во czyż noże być coś szlache- 
tniejszego jak w imię miłości bliźniego składać 
grosz do grosza, aby zbudować raz na zawsze dom 
przytnłku dla tej ubogiej braci, co opuszczona w 
chorobie ginie częstokroć w głodzie i chłodzie bez 
pomocy za życia i pożałowania po śmierci. 

Szlachetność uczuć naszych pań, które przyję- 
ły opiekę nad tą instytucją iieli stosunki, każą się 
spodziewać, że przykładem gotowości swojej zachę- 
cą wielu do ofiar na cel tak dobroczynny. Protek- 
torat przyjęły następujące osoby: hr. Bielska z Li- 
pnik, hr. Borkowska z Rudnik, hr. Cetner z Mo- 


Z Izby sądowej. 
(Obraza czci popelniona drukiem.) 


Przed trybunałem sądu przysięgłych, pod prze- 
wodnictwem radcy p. Świtalskiego, odbyła się dziś 
główna rozprawa Jana _Hanczyna, gospodarza i by- 
łego wójta z Hlibowy, nie umiejącego ani czytać 
ani pisać — oskarżonego o występek przeciw bez- 
pieczeństwu czci popełnionej drukiem. 

Gazeta Narodowa umieściła w kronice nr. 
149 z dnia 3. lipca 1875 nadesłany jej artykulik, 
mniej więcej tej treści, że ponieważ sejm uchwalił, 
ażeby siedziba starostwa ze Skałatu do Grzymało- 
wa przeniesioną została i ponieważ przełożonemu 
kahału w Skałacie Frenklowi nie na rękę zdaje się 
było to przeniesienie starostwa, więc przybrał во- 
bie do pomocy jeszcze kilkn skałackich mieszczan, 
między tymi niejakiego Michała Włochowicza i za- 
czął po wsiach jeździć i zbierac od włościan pod- 
pisy za pozostawieniem urzędn w Skałacie, twier- 
dząc nadto, że przenosiny owe kosztować będą 
gminę 12.000 zł. U innych zaś, przychylnych prze- 
niesieniu a niepiśmiennych, miano w ten sposób 
wyłudzać w ten sposób podpisy, że im kazano pod- 
stąpnie podpisywać jakoby petycję za przeniesie- 
niem starostwa do Grzymałowa. Otóż tego rodzaju 
wyłudzenie podpisów podał właśnie w Grazecie Jan 
Hanczyn wójt z Hlibowa, jakoby na nim dokonane. 

Efraim Griinberg przełożony kahału skałackie- 
go, Leib Frenkel i Michał Włochowicz czując się 
tym artykułem dotknięci, wnieśli do sądu karnego 
w sprawach karnych we Lwowie skargę na Jana 
Hanczyna, iż tenże umieścił i drukiem ogłosił w 
Gazecie Narodowej artykuł tak przeciw przełożeń- 
stwa gminy wyznaniowej żydowskiej w Skałacie, 
jakoteż przeciw Leibowi Frenklowi i Michałowi 
Włochowiczowi, obwiniając ich fałszywie о czyny 
nie uczciwe i honor każące. 

Oskarżony Jan Hanczyn tłumaczył się, iż do 
czynu ШЇ ZarzucGonego się nie pocznwa. Jakoś na 
wiosnę przeszłego roku, jadąc do lasn, spotykają 
go na drodze Michał Włochowicz, drngi podobno 
Baderkowicz i trzeci jeszcze, którego z nazwiska 
nie zna — opowiadają mu, że jeżdżą po gminach 
zbierać podpisy za przeniesieniem cyrkułu ze Ska- 
łem do Grzymałowa. Wiedząc że lepiej dla gminy 
będzie, jeżeli starostwo przeniesione Zostanie do 
Grzymałowa, wrócił do karczmy і pozwolił się pod- 
pisać — ponieważ zaś pisać nie umie, podpisał go 
Włochowicz. Aby się do domu nie wracać, posłał 
potem z karczmy żydówkę do Żony z poleceniem, 
by na tem podaniu wycisnęła pieczęć gromadzką. 
Będąc później w Grzymałowie dowiedział się do- 
piero od żydów i innych ludzi, że podpisał się na 
prośbie za pozostaniem starostwa w Skałacie. Zalił 
się przed tymi ludźmi na Włochowicza i tych któ- 
rzy z nimi byli, że go oszukali, lecz nikomu nie- 
polecał by o tem doniósł do Gazety, ani też nie 


— U znalezieniu rogu wielickiego piszą 
do Czasu z Wiednia: Róg górników wielickich zo- 
stał znaleziony. Policja wiedeńska wezwana podo- 
buo przez prot. Łepkowskiego z Krakowa, korzy- 
stała z poszukiwań i dochodzeń wywołanych pro- 
cesem Weiningera. Otrzymawszy pozwolenie przej- 
rzenia zbiorów prywatnych zmracała wszędzie uwa- 
8ę na róg wielicki, którego posiadała fotografję; 
jakoż znaleziono go w zbiorze Rotszylda. Ten ze- 
znał, iż nabył go w handlu starożytności Picka w 
Wiedniu, który utrzymuje, iż kupił go od dwóch $ 
Polaków. i żądał od nich wylegitymowania się, w 
skutek czego jeden zostawił bilet osoby znanej w 
Krakowie, ale dziś już zmarłej, a która podobno 


wie, kto podał ten artykuł. «Жы г Ийме» >ч. Danon id тузшш! жиде АВР ścisk, pani Gizowska z Mokrzan-Wielkich, hr. Sta. | Wcale nie Ди Эз ыд ТЕМЫ, te przesła- 
А 5 А . t. m. Š Ң Toll. М io aehan еу эг ар Е już no władzom krakowskim; ву опе oczy- 

że кчө" анко, «Жы EE nemu złodziejowi, bnndę skradzioną w wartości 4 Lwów, 6. czerwca 1875. odj mów эш wa = К. ЖА dokładne, вау śledztwo jet 
n - А . ZANA ; А А р . шк „go (А А 

ар enie, A” |zł, Józefowi Polańskiemu pięć książek szkolnych, Zarząd główny Towarzysstwa pedag. W skład komitetu założycieli, który na razie|w toku, a co najważniejsza, że jak słychać, policja, 


bowiem od czasn pojawienia się artykuła w Gaze- 
cie Narodowej 3. lipca 1875 aż do chwili wnie- 
sienia skargi do sądu krajowego 13. kwietnia b, r. 
upłynęło więcej niż 6 tygodni. Okoliczność, że pry- 
watni oskarżyciele przed upływem przeznaczonego 
terminu t. j. 8. sierpnia 1875 wnieśli byli podanie 
do prokuratorji państwa nie może zasługiwać na 


które jak się przyznał, skradł ze szkoły otwartej 
w Lubieniu; tudzież Julianowi Połoszynowiczowi 
wałęsającemu się na Kortumówce parasol jedwabny 
i dwie chustki, skradzione w niewiadomem miejscu. 
Utopił się dnia 9. b. m. w Młynówce koło Brodów 


jest podobno na tropie sprawcy. Zwracają tu uwa- 
ке na tę sprawę, gdyż wplątanie Rotszylda mimo 
jego woli, zajmuje stolicę. Dziwią się tylko, iż pier- 
kowski notarjusz Z Mościsk zastępca prezesa, Lnd- | wotne dochodzenie przedmiotu tak wielkiej wartości 
wik Tinz sekretarz, Jerzy Szalbot skarbnik, dr.|Zostało tak łatwo zaniechane. 
Józef Tugendhat zastępca skarbnika, Albin Strze- Z tego powodu Czas wczorajszy przypomina 
lecki kontrolor, dr. Adolf Wolfram zastępca kon- |opis tej pamiątki, który za nim powtarzamy: „Jest 
trolora, Wilhelm Seidler adjunkt sądowy z Mościsk | to róg bawoli oknty srebrnemi obręczami, a dźwi- 
i ks. Jam, Wojtowicz gr. kat. prob. z Sądowej-|ga go srebrny Herkules. Na skówce wyryty rok 
Wiszni. 1534, orzeł Jagielloński, wąż Storzów, oraz herby 
Aby zaś zapewnić ogół, że każdy grosz па | Bonarowa i Ogończyk, co świadczy, iż pochodzi on 
powyższy cel ofiarowany nie minie się z prze-|Z czasów rządów Zygmunia Starego i «Bony, a jest 
niem, zaprowadził komitet jak najściślejszą kontro- | darem żupnika Seweryna Bonara, kasztelana sąde=* 
lẹ nad dochodani, jakie dla instytucji tej wpływa! |ckiego i żony jego z domu Kościeleckiej,» Ogończy + 
będą. Wszelkie datki czy to bezpośrednio do ko- kiem pieczętującej się. Róg wielicki był opisany w 
mitetu przysłane, czy ża pośrednictwem osób upra- | „Przewodniku „dla zwiedzających Wieliczkę* Łep- 
wnionych zebrane, będą ostatecznie oddane do rąk kowskiego (1860), w kalendarzu krakowskim Wildta 


aż do ukonstytuowania się Rady zawiadowczej za- 
łatwia sprawy administracyjne wchodzą: hr. Stani- 
sław Bielski z Lipnik prezes stowarz., Wiktor Kró- 


—— (zortków. Jakoś niedawno czytaliśmy w 
Dzienniku Polskim korespondencję podaną z Czort- 
kowa o zawiązaniu się Towarzystwa straży ocho- 
tniczej ра W naszem mieście. W korespon- 
e. к. i dencji tej główną zasługę w zaprowadzeniu i ukon- 
Ee dE szeregowiec z 30. bat. strzelców stytuowaniu się tej w każdem mieście i miasteczkn 
uwzględnienie, ponieważ skarga powinna była w 7 i wielce pożytecznej instytucji -— przypisano pp. A. 
terminie oznaczonym wejść do władzy właściwej, — Dekoracja. Cesarz nadał komenderującemu D. pocztmistrzowi i A. С, burmistrzowi tutejszemu 
t.j. do sądu karnego. Uprasza tedy p. obrońca о |jenerałowi w Galicji, jenerałowi kawalerji, Erwino- |a tylko nawiasowo napomknięto о tym — który 
zaniechanie dalszego postępowania, również o orze- |wi hr. Neippergowi, z powodu jego piętdziesięcio- | istotnie przed innymi pierwsze powinien zajmywać 
czenie, iż tu zaszło przedawnienie. letniej rocznicy służbowej, w uznaniu zasług jego, |miejsce t. j. o р. К. S. nauczycielu szkoły tutej- 

- Trybunał, skonstatowawszy jeszcze poprzednio wielki krzyż orderu Leopolda z dekoracją wojenną | szej. Co się tyczy p. pocztmistrza, to istotnie za 
x przedłożonych świadectw nienaganną kondnitę krzyża komandorskiego, 2 uwolnieniem od taksy, inicjatywą p. К. S. zajmuje się całą tą sprawą z 
Jaaa Hanczyna, zadecydował, że w niniejszym wy- — Ogłoszenie konkursu. Komitet budowy |prawdziwem poświęceniem nie szczędząc ni trudów 
padku istotnie zaszło przedawnienie i na podstawie | pomnika dla á, p. Seweryna Goszczyńskiego, jak-|ni kosztów na razie; — ażeby jednak tutejszy р. 
tego uwolni? Jana Hanczyna od oskarzenia co do kolwiek już posiada bardzo cenne projekta na pom- burmistrz miał się czemśkolwiek zajmywać w tej 
zarznconego ma występku przeciw bezpieczeństwa | nik, mający stanąć na mogile zmarłego wieszcza | sprawie — to wręcz sprzeciwiamy się temu. 


2 r. 1860 z drzeworytem; znajduje się nadto w al- | Oben $ Wprawdzie zapytał pana komisarza rządo- | Renouard, 


bum totograficznem Beyvera z wystawy starożytno- | wego dr. M., јак ma Rada miejska uważać tę czy- 


ści w Krakowie, 


w Mnzenm wileńskiem w pięknej "апа mowę jego, 


a my tylko żałujemy, że Rada 


akwarelli, w czasopiśmie wiedeńskiem Mittheilun- | przychyliła się do życzenia p. komisarza, aby © je- 


gen z r. 1578, 


(G.) Tarnopol d. 12. czerwca. 
burmistrza — c. К. komisarz rządowy.) Jeszcze 
dnia 31. z. m. chciała się nasza nowonarodzona 
Rada miejska ukonstytuować. Zgromadzili się więc 
w oznaczonym czasie wszyscy prawie ojcowie mia- 
sta, najstarszy wiekiem p. Mechel Perl zagaił cho- 
ciaż prawie bez przedmowy posiedzenie, zapanowa- 
ła chwila urocza, twarz niejednego z radców okry- 
ła się szkarłatem na: ваша wzmiankę, że mógłby 
być Miknistrzem, choćby tylko „strolnnanem”* i za- 
czętó atować, kogoby wybrać burmistrzem, bo 
to u nas jest rzeczywiście najważniejszą a zara- 
zem najtrudniejszą do rozwiązania zagadką, tem- 
bardziej, że nie wien mamy Edypów. Mamy tu 
wprawdzie wieln zacnych obywateli, ale ci są po 
największej części tak związani swojemi prywatne- 
mi sprawami, że brak im absolutnie czasu, аһу 
ten jakkolwiek zaszczytny, ale zawsze trudny u- 
rząd piastować chcieli, tem mniej, że jako ludzie 
honoru nie chcieliby być tylko figurantami. Są i in- 
ni, których dumę łechce tu godność; chcieliby oni 
burmistrzować. chociaż jak to mówią ani wygląda- 
nia ani zdolności do tego nie posiadają. ale cze- 
kają, żeby ich jeszcze proszono. W dodatku utru- 
dnia wybór prezesa po części i skład samej rady. 
Fizjognomia teraźniejszej rady wprawdzie nie wiele 
się zmieniła od poprzedniej, jakkolwiek przy tego- 
rocznych wyborach do rady miejskiej w 3-cim up. 
kole aż dziewięć różnych było partyj, które się 
manitfestowały różnokolorowemi kartkami różnego 
odorn, jak np. cybulkowatego, propinacyjnego, dzieg- 
ciowego i t. p. Ze mimo takiego, na pozór, strasz- 
nego rozdwojenia wniarkowani weszli do 


(Wybór 


stępowo-umiarkowano-pojedniwczej, która dla świę- 


rudy | 
miejskiej kandydaci, zawdzięczyć należy partji po-| 


tej zgody i miłości synów Izraela chciała mieć 15. 


chrześcjan i 18 żydów w radzie, i co się jej przy 


pomocy pewnych trąb iurzędników bankowych, jak j 


niemniej przy sukursie żydowsko-katoliekich straża- 
ków ogniowych zupełnie powiodło. Otóż ta Rada 
miejska wyszła z pośród takiego chaosu wyborcze- 
go, a będąc zarazem podporządkowaną większości 
kahalnej, bo ta jakiej większość i teraz będzie, jak 
dawniej, sama rej wodzi, zwłaszcza, że stronnicy 
kahału zawsze w komplecie na posiedzenia przy- 
chodzą a nasi, jak się uda — przystąpiła jak rze- 
kliśmy, do wyborn burmistrza. Inteligentna część 
radnych, mająca wyłącznie dobro miasta na oku, 
głosowała na p. Włodzimierza Mandla, inni jak- 
kolwiek częściowo także za tym głosowali kandyda- 
tem, nie skłaniali się jednak całkiem ku niemn, jak 
to łatwo można było poznać po półsłówkach i ge- 
stach niektórych panów. Koniec końców jednak zo- 
stał p, W. M. znaczną większością głosów obrany 
burmistrzem. Całe miasto przyklasnęło temu szczę- 
śliwamu wyborowi, bo też p. M. jest jedynym pra- 
wie mężem — nie nehybiając innym — któryby 
mógł tę godność zaszczytnie i z prawdziwym po- 
żytkiem miasta piastować. Zna go Tarnopol od lat 
wielu jako zacnego i światłego obywatela z daw- 
niejszych jeszcze czasów, kiedy jako burmistrz 
przez szereg długich lat był prawdziwym ojcem i 
dobrodziejem miasta, któremu wszystko, co ma do- 
brego jedynie może zawdzięczać. 

Ale radość trwała krótko, bo w dniu 6. t. m. 
kiedy miano jnż przystąpić do wyborn wicebur- 
mistrza, dowiedzieliimy się z bolem serca, że pan 
W. M. wyboru nie przyjmuje. Nic nie pomogły wy- 
mowne głosy dr. M., ks. J. i innych obywateli. 
Wszyscy naraz uczuli tę stratę a nawet ci, którzy 
p. M byli przeciwni, jak c. k. starosta, starali się 


go odwieść od tego postanowienia, ае nic to nie 
pomogło. Nie pozostawało tedy Radzie miejskiej 
nic innego, jak zwrócić się do osoby dr. Koźmin- 


Jego też wyhrała-Rada na nowo burni- 
strzem, a dr. Łuczakowskiego zastępcą. — Były 
partje, które różnych kandydatów stawiały па wi- 
ceburmistrza ; agitowano rozmaicie, a nawet p. ko- 
misarz rządowy, który częstokroć w nie 
swoje wdaje się sprawy, zabawił się tutaj 
trochę w agitację, chcąc р. Р. forytować na krzesło 
zastępcy, chociaż ogólnie twierdzą, że nie chodziło 
mn o p. Р. tylko o to, aby p. X. nie był wybra- 
nym. Już to w ogóle nie pojmujemy, jakim prawem 
ma się p. komisarz rządowy mięszać w podobne 
sprawy i zkąd przychodzi on do tego, aby na po- 
siedzeniu Rady miejskiej za tym lub owym przema- 
wiał kandydatem? Czy miał może jaki Wink von 


skiego. 


zo wystąpieniu wzmianki w protokole nie było. Już! 
kilkakrotnie wdawał się p. komisarz rządowy w 
sprawy, przy których zdaniem naszem, nie powi- 
nienby był głosu zabierać, jak np. przy sprawie 
nadania dr. E. Czerkawskiemu honorowego obywa- 
telstwa i przy sprawie tutejszej kasy oszczędności. 
Dlatego sądzimy, że mógłby już na tem poprzestać 
i nie przyczyniać się do konfnzji, na której nam z 
łaski różnych żywiołów jnż i tak nie zbywa, o czem 
przy danej sposobności znowu odezwiemy się przed 
sądem opinii publicznej. 


Na uniwersytecie Jagiellońskim otrzy- 
mał dnia 13. t. m. stopień doktora praw p. Hugo 


Zapałowicz. 

W Krakowie unarł dnia 14. t. m. Feliks 
Ciszewski, własciciel dóbr w Królestwie polskiem, 
sędzia pokoju powiatu  Niechowskiego , liczą: 
lat 64. 


Konkurs historyczny. Węgierska aka- 
demia nnmiejętności w Peszcie rozpisała konkurs 
tundacji Czartoryskich z nagrodą zł. 1500. Zadanie: 
„Opisać z użyciem także polskich źródeł historję 
punktów stycznych między narodami polskim a wę- 
gierskim pod względem .politycznym і cywilizacyj- 
пуш”. Termin konkursu, w którym wspólubiegać 
się mogą autorowie wszeltiej narodowości, jest do 
31. grudnia 1530 r. 


Spro towanie. We wczorajszym numerze 
(Gazety Narod. w art.: „Z lwowskiej Rady miej. 
skiej zaszła pomyłka nazwiska, gdyż prawo oby- 
watelstwa m. Lwowa udzielono nie p. Klipowi, — 
leez pann lynacemu Friedowi, właściciełowi handlu 
obrazów przy ulicy Halickiej. 


Sprostowanie. W wydanym 15, maja b. r. 


| spisie członków Towarzystwa archeologicznego kra- 


jewego wymieniony jest jako zastępca przewodni- 
czącegu prof. Janota, a jako członek wydziału 
prot. Szaraniewicz. Obecnie ani jeden ani drugi nie 
należy do rzeczonego Towarzystwa, a tem mniej do 
jego wydziału, co także innych dotyczyć się. może 
członków. 


(Gospodarstwo, przemysł і handel. 


Lwów. Sprawozdanie targowe z dnia 
16. czerwca 1376 r.: Pszenicy 70:33 kilogramów 
6 zł. 93 c.; żyta 69:75 kilogrm. 5 zł, 90 c.; jęcz- 
mienia 60:— kilogrm. 5 zł. 26 c; owsa 43— ki- 
logramów 5 zł. 33 c; hreczki 60° — kilogrm. 6 zł. 


6 c; prosa —'— kilogrm. — zł. — e; grochu 
—— kiłogrm. — zł. — с.; soczewicy —'— kilo- 
gramów —— zł. — e; knkurudzy —— kilogramów 
— zł. — e; fasoli 75:— kiłogrm. 8 zł. 77 c.; ziem- 


niaków 80:— kiłogrm.'3 zł. 71 e.; siana 100 kiło 
3 zł. 12 e.; słomy 100 kilo 2 zł. 17 c; metr kub. 
drzewa twardego 4 zł. 06 c.; miękkiego 3 zł. 08 c. 
Miejski nrząd targowy. 
Lwów d. 16. czerwca 1876. 


Ostatnie wiadomośc.. 


Wiedeńska półurzędowa Polit. Corr. donosi 
о katastrolie stambulskiej,j że morderca, oficer 
Hassan, wpadłszy do sali, gdzie zgromadzeni mi- 
nistrowie odbywać mieli naradę, postąpił ku 
Hussejn Avni baszy i strzelił do niego mówiąc 
kilka słów, które mogą być w ten sposób tłu- 
maczone, że morderca chciał dać do poznania, 
iż zbrodnia jego ma być aktem zemsty za detro- 
nizację sułtana Abdul-Azisa, Według innej wia- 
rygodnej wersji Raszyd basza (minister spraw 
zewnętrznych) nie padł od kuli ale pehnięty zo- 
stał Śmiertelnie sztyletem. Po strzale danym do 
Hussejna, rzucił się Raszyd na mordercę, i chciał 
mu odebrać broń, przyczem otrzymał Śmiertelne 
pchnięcie. 

Polit. Corr. donosi, Że serbski metropolita 
Michał ma być wysłany w misji politycznej do 
Petersburga. Jako osobny ablegat, który ma udać 
sie do Konstantynopola, a którego wysłanie w 
celu dania bliższych wyjaśnień Porcie zapowie- 
dział znany list księcia Milana, figurować ma 
senator Filip Kristycz. 

Senat francuski wybrał 144 głosami Baffeta 
na dożywotniego senatora. Przeciwny kandydat 


otrzymał 141 głosów. Pomimo zwy- 
cięstwa tego kandydata antiministerjalnego, po- 
głoski o przesileniu ministerjalnem są. mylne. 


| e ana EO | че слоеве. 
zi | RÓ мр Е! JĄC | 
i elegramy Gazety Marodowej, 

Londyn d 17, czerwca. W Izbie niż- 
szej oświadczył dlsracli, iż pogłoski o vod- 
stapieniw Niemcom - Hełgolandu *są bezza- 
sadne. 

Cincinnati d. 16. czerwca, 
kańska konwencja po siedmiu głosowaniach 
i odstąpieniu dwóch kandydatów, = ogłosiła 
Hayesa swym kandydatem Чо prezydentury 
Stanów Zjednoczonych. 

konstanty nopol 
Mosdercę, Hassana powieszono- dzisiaj. Mi- 
nistrem -spraw o zagranicznych mianowany 
Đawfet basza, ministrem wojny Abdul Khe-| 
rim basza, а ministren sprawiedliwości 
Khalil cherif. 

Wiedeń d. 17. czerwca. Cesarz 25. 
czerwca udaje się do Czech, dla spotkania 
się z carem w zamku Reichstadt [pod Che- 
bem, Eger] dnia 26. czerwca. 


Republi- 


dnia 17. czerwca, 


REJS ZEE PWZ Z DOW I AFA COLE SRK GATAO OW) - 
PRZEDSTAWIENIE POPOŁUDNIOWE. 
W tymczasowym testrze letnim 
przy ulicy Jagielońskicj, naprzeciw ogrodu 
„Jezuichieyo. 
W niedzielę dnia 18. czerwca 1876, 
U godz. 4. po południu. 


Szkoda wąsów 
Komedja ze spiewkami w 1. akcie p, IL. Dmu- 
szewskiego. 

Zakończy : 

Zona, która „wodzi męża 
Komedja w I. akcie z trancuskiego pp. Moreau 
i Delacour. 
PRZEDSTAWIENIE WIECZORNE. 

W tymczasowym teatrze letnim 
w arenie przy ulicy Jagielońskiej naprzeciw 
ogrodu „Jezuickiego. 

W niedzielę d. 18. czerwca 1876. 


ај 0 адек" 7, га нв св 


Wodewił w 3, aktach Jana Nep. Kamieńskiego z 
muzyką P. Baschnego. 
| OSOBY. 

Kasztelanic Znrosław, dzie 
dzie 

Sarmacki, były pułkownik, 
jego stryj 

Wanda Wesołowska, wdów 
ku narzeczona Kasztela- 
nica 

Kwik, bakałarz 

Sapibrzuch, ekonom 

Jacek Pieprzyk, zdun 

Marcinowa, krnpiarka 

Dosia, jej córka 


P. Kwieciński. 


P. Zboiński. 


Puna Sziier. 

P. Linkowski, 
P. Galasiewicz. 
P. Zamojski. 
Pni Linkowska. 
Pni Skalska, 


Małgosia Pna Chęcińska. 
Basia Pna Jeleńska. 
Kasia Pna Zion. 
Zosia Pna Nawratil. 
Jemiel, lokaj р. Dworski. 
Maciek P. Skalski. 


Dziewczęta, parobcy, służba. Scena w Skalnierzu. 
Zakończy mazur w 4 pary układu p. Kosińskiego. 


Sprzedaż biletów odbywa się: Od godz. 10 z vana 
do 12. w południe w kasie teatru ln. Skarbka, od 
godz. 4. po połndniu w kasach teatru letniego. 

Początek o godz. 8. wieczór. 
We środę dnia 21. b. m. po raz pierwszy: 


3 + Ы : е э 
Powstanie w llercogowinie 
Obraz ludowy ze spiewami i tańcami w 5. aktach 
u 8 odsłonach, podług E. rondineta przez A. Ur- 
bańskiego naśladowany. Muzyka H. Jareckiego. 
ы O. жш ШЕ йы ы САСЫ ы сы 


Pizijechali dnia 17. czerwca 1876. 
HOTEL ŻORZA: J. Cywiński z Ossowiec. 


Stojowski z Wróblowic. К. Suchodolski z Sosnowa. 


SI BONI OZ A AT ECUK 


A. Heller z Pragi. Е. Wambach. z Żaazu. 
Westphal z Hamburga. Е. Cohn z Gleiwitz. 

HOTEL EUROPEJSKI: K. Podolski z Rossji. 
E. Rawitz z Brodów. 

HOTEL LANGA: J. Gliick z Przemyśla, 
Fuhrmann, z Buda-T'esztu. 

HOTEL / ANGIELSKI; St. hr. Borkowski z 
Uhrynowa. St. hr. Dunin z Głębokiego. Е. Burzyń- 
ski z Bursztyna, M. Cywiński z "Telatycz.. J. Teo- 
dorowicz z Rusowa. J. Karwat z Romanowa. 

HOTEL KRAKOWSKI: Т. Mochnacki z Prze- 
mysla. K. Żurakowski z Przemyśla. К. Tergonde 
z Przemyśla. ©. Zbyszewski z Buska. A. Hickle- 
wicz z Grabówki. Е. Kowalski z Lachowie Б. OL- 
szewski z Bóbrki. A. Stesłowicz z Żydaczowa. 
ПЕЕЛЕ ЗАНИМАНИЕ ЗАННАН: а. 


KURS uIEŁDY WIEDEŃSKIEJ. 
WIEDEŃ 17. czerwca 1876. 
godzina 10. minut 50 przed południem. 


W. 


J. 


Akcje kred. 146.—. Anglo-austr. i2.- 
Unionsbank DU-—. Vereinsbank. Ty 
Kolei Kar. Lud. 197.—-. Kolej połud. 85.50 
Franko-austr. ---.— Losy tureckie. -- 
losy z r. 1860 —-.— Oblig. indem, s~. 
Staatsbahn —.-—. уле yam Wwa Tai 
Ostbahn —,— Napoleondor 9.65 
Rubel papierowy —-.—. Usposob. stałe, 
WIEDEŃ 17. czerwca 1876. 
godzina 2. minut 30. po poludnin. 

Akcje fran.-aust. 18.50. Węgier. kred. 149. - 
Auglo-austr. Td Uniousbank 62.2 
Kolej Kar. Lud. 199.——. Nordbahn, 184.-- 
Kolej połudn. 88. —. Kolej. Alföld. - 105.50 
Kolej Elżbiety 147.—. Kolej Lw.-czer. 119,— 
Weg. Nordostb. 102.—. kndoltsbalin 107.25 
Wiener-Buuges. 15.50, Weg. Ostban. 34.— 
Galic. indemniz. 86.10. Losy zr. 1864 130.—- 
Franco-H. Bank 35.50. Verkehrsbahn 84.75 
Losy tureckie- 18.75. Baubank-Act. LOs 
Kolej państw. @71.—. Bankverein 61.50 


Lwow, z lzby handło-| placal zadaj 70700 
wej dnia 17. czerwca. Жл, 
I. Akcje za sztukę, 


placz żąda. 
złr. 
100 її. 7126 


Wied. Bauver. 10.50. 
Marki niemieckie et. 59 *0/, ,,. 
Akcje kredytowe —.—. 
Usposobienie : słabsze. 
Berlin, 16. czerwca. Russ. Banknoten 266.—. Cre- 
dit. Act. 240,50. Lombarden 137.—. Galizier 83.25 
Staatsbahn 447.50. Rumanier 18.40. Oesterr.-Bank- 
noten 168.50. Usposobienie —. 
| o кии и 


Nadosłane. 
Za liczne dowody przychylności okazane nam 
w czasie śmierci naszego drogiego ojca rodziny 
Karola Wernera za liczny udział na po- 
grzebie sklada serdeczne podziękowanie 
w smutku pogrążona rodzina, 


Losy węgiet. 71.25 


Dr. Medycyny KARCZ 


rd kiłkunsstu lut specjalista i autor „Pora- 
dnika w słabościach wenerycznych Z przy- 
datkiem o Samogwałcie" lvczy гип Бө иби бе wszel- 
kie słalmóci weneryczne i skórne, tudzież zgubne skatki 
samogwattu: poliucje i uupytencję. „Poradnikć (drugie 
wydanie) kosztuje 1 zl. 40 ct, — Ordynuje codzień od 
godz. 8-—10 i od godz. @—4 we Lwowie, ol. Wałowa 1. 3. 
Udziela także rady lekarskiej listownie i wyseła lekarstwa. 


płacąj kądp. 


w, а: ziro ўн 


1 ке. i Węg. poź. prom. po 11 50] Tow. kred. iniej. 6 pr. w. ш] == унт 
(bez Епропа bieżącego.) Turecka poż. kol. ро 400fr.) 20 —| 20%0|Galic. bank bip. 6 pr. w. ml 88-© | 88%9 
Kolej gal. Karola Ludwika|196 50 197 50 Ж. „ Zak, kr.włość.Gpr.w.a.| 9450| 9550 
п  bwow.-Czern.-Jassy|118 50 1205 Akcje bankowe. Barx паг. austr. m. k. 5 pr.) —-- | == 
Banku hip. gal. po 206 zł.|228 —231 —|A nglo-austr. po 200 zł. 120] 7060) 7080) » я п 7. А... | 9180F 9750 
Banku kred, gal. ро 200 21.218 — 22 —|Bodoncred. au. 200 zł. — —| — | Obli Е я 4 Р 
С д : дасе р?е7:052е%- 
1]. Listy zast. za 100 zł. Zak > dla bał ру Ф zd p s stwa kol. (za 100 zł.) 
Д | 8 . r. w НЯ . = aj 
(bez kupona bieżącego.) 1 Том. esk. u add po 500 21.4630 — 620 - |Albrechta po 200 zł. 6 pr. at 
Tow. kred. gal. 5 pr. w. а.) 56 — 86 75]Franco - austr. po 100 zł] — - | ——| 100 z. o. . . . .| 6960| 70— 
nono» Spr м. а 7875.79 /dEranco -węgier. po 200 zł.| 1350) 14 13119149, 200 zł.5pr.sr.w.s.| -—| 6850 
4 М n :5.рг. okres.| 86 — 36 75]Gal. bank. hip. po 200 zł | — —| — —|Czeska z. 300zł. 5 pr. s. w'a J 91— + 
Banku bip. gal. 6 pr. 87 50 88 60fQal. bank dla hand. і przem. Duiestrzańska 300 „ „| — | =. 
tial. zakł. kred. мозе. 6 pr. po 200 złr. . . „ . | | — —_|Elżbiety po 5 pr. sr. w.a.| 8650] 8759 
wa. 2. +. „| 94—]| 95 —|dal. zakt. kr.ziem.po200zł| — -| — —| n еш. 1802,5 pr. . 8325| 8350 
Listy ałużn Renten bank аро: 160 zł. | —=| —-| » em. 18705 pr.. ——| 58— 
ów 8 ч Banku nar. austr. ро 60021839 —|841 + |, n еш. 1872 5 pr... SZBD. 
. Banku pow. aust. ро 200 zł] — —| —  |Fordynanda pół. 6 pr. m. К. ——|10025 
Ogól. rol. kred. zakł. dla Unionbank po 140 zł. 60 —| 60 2> 5 p D фт. WA] -——| 19550 
Galicji i Bxkowiny 6 рг. Vercinsbank po 100 whi ——| — в a ^ pr. эг. |.0450/10450 
losowanie w 16 lat „| 805)|.916 )|verkehrsb. pow, po 140 zl] 84 50! 85 rojdał. K.E. 00zł. Sor. ra мы.) 9760) 98. - 
Гом. kred. wiej. 6 pr. w. a. | — —| —— |Wied. bankvar. pu 100 sł.| 61—-| 62 — y u em. 4:3 W ж У күр 
к s Ш. em. 1871 300] 90БО| 9ł-= 
IF. Ubliyı ға 100 sł. Akcje kal и; Е 1У.өг. a 800 7t. 5 pr -es | wpro 
Indsiunizacyjne galic. 66 10| 86 90 Pr lw. Czer. Jas. I. em. 1865 ' 
Poż. kraj, z r. 1873 po 6 pr.] 9050| 92 —|Albrechta po 200 zł.. 43 50| 44 50] 390 zk 


losy miasta Krakowa 


Stanisławowa 19 —|Dniestrzańskiej 


15 BOJAMóldzkiej ро 200 zł. wreb.|103 — |103 50 Lw. Czer. 


5 pr.srebr. ж. а, 


7725| 4:4 
Јав. Il. em. 1867 і 


n » „NIe: nn 800 zł. дерт. srebr. w. a.| 7650: 
V. Monet Elżbiety n ш. 4145 — 1145 50] w Czer. Јав. ШІ. em. 1865 [a 
p R Ferdynauda półn. ро 1000 300 zł. 5 pr. srabr. w.a.| 6625] 6675 
Dukat holenderski :. «| 6G0] Б тој ttem. ke. . . . - ао | £65-—]|[ w Czer. Јав. IV. em. 1872 
Dukat cesarski . 570] 5 8OJĘTANE. Józ. po 200 zł. w. а 1182 — 133 300 zł. 5 pr. srebr. w.a.| 61-— 62— 
Napoleondor . . , 960! y 70] «оГ gal. Kar. Lndw. ро 20 Rudolfa ро 300 zł. 5 pr. 
Б imperjał rosyjski 970] 990) zł: m. « . e .|I9650J197—|  grębr. у, ш... .| 7775| 7825 
kubel rosyjski arebrny 6 Lw. Czor. a Jas. ро 200 zł [120 —|121 1869 300 zł 
JĄRUANE о 60) 170 | | | zł ew. 1869 po 300 zł. 
Rubel rosyjski papierowy| 151] 58 Mor. 521. (cent.) po 200 е = b pr.srebr. w. а, 7595| 7575 
Prnakie bilety kasowa Ац». pół. zach. po 20u zł. sr |130 |131 — е 1872 ро 300 zł. 
100 Marek niemieckich | воо | в „ ШЕВ. родот. вг.) — —| — — ” 5 pr вгерг. w. | 1875) 7450 
srebro . a 102 -- |104 = tudolfa po 300 zł.  gr.|LÓZ 501108 — sisane fr. 5600 pr.|"6260| 63 — 
Kupony w srebrze 101 50103 pojSiedmiogr. ро 200 w. a. sr] -= —| — . g з 
Wieacn, d: 14. czerwca Staatseisb. Ges. 200 zł. w. a 1269 1470 —| Papiery łoteryjne (821.) ‚ 
чен, U. 14.07 Заара po 2) zł. segbr. | ——  — —j/ak. kr. dla handlu i prz.|16050/16150 
Powszechny dług nań. Tramway wied. ро 200 zł|110- 1 ату po 40 zł. m, k. . | 29—| 2960 
stwa (za 100 at.) wek; кыо рй) po 200] — = | — —|Koglevic po 10 zł. m. к 13-——|1350 
Ront. austr. w banku. Б prf 66 50| Бб 60 s ita wod i) А ВА 102 ЕЯ 50 Boy reka ш ў z, n Я 2950 29 5 
„ей. srob. © „ | 69 35 69 bO|Węg. wsch. (Ostb.) роду 33 501 3+50|Rmdótm ро 10 „ „. | 1850 14. 
p 1839 cało losy (m. k.,|245 —|247 — Weg. sach. (Weastb.) p Ks. Salm po 40 „ „. | 39—| 950 
4а 1989 „ош a, а —|247—| 200 zło w.a.. . 1, ОТ 25462 =-|st. Genois po 40 ‚ | 29—| 9 7 
5 1854 po 250 zł. 4 pr |106 75|:07 25 " stanisławowska (poż.) po : 
ZE 1860 y B00 ad. wan B „ (109 9011020 Akcje przemysłowe. „iły „4 | 1150] 1850 
%2 LARA? 00 „nos km mr l bOJBudow. ow. anst. po kp —| — = [Waldstein po 20 zł. w. Е 20-2 2350 
Listy zast, дош. po 12052 133 AA 1&9 20 мече ` М ү = ko = ża WOJ OSSM о а 
Oblig. indem, (100 zł.) ү mę ja > (Dewizy 3 miesięczne.) 
бүчү aka isty zast. (za 100 21. in 1 ` р 
ER r : re 20| њо 50.43: (z (|ады, sonia AON praak: k Eg 
nkowińskie sy TIE БАО ЫК К Był 03 201104 — A БИГ пи ma я kt gh 
saa. pP 4 spłac. w 35 lat5pr ма | 88 —| 84 25 Шаш › mürk., шаг 5) 5870 
Inne pubłiczne pożycz. Gul.Tow.kr-ziem.4 рга Ти —| — —|Londyn 10 ft. steri. 208/191 — 
Węgier. poż kol. po120 zł. 4 „ Бергі ж; а | 85 —| 87 —|Paryt 100 frank. b 4770| 4780 
hproo. . e e 98 75| 94 25 us 
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L. 209. 


Adwokat 


POMIESZKANIE 


Do najęcia od 1. lipca L. 32. 


=n m 


mn m за m 


 Uwtadomienie. 
W kancelurji urzędu zastawniczego 


„Ри Montis'* 


przy ulicy Kościuszki |. 14, na dragiem 


Ogłoszenie konkursu. 
piętrze, o ejmujące obszerny salon, trzy| 


Niniejszem ogłasza się konkurs na pokoje z yrzedpokojem, kuchnią i przy-| 


J. Christof: i 


wę Lwowie, 
przy ulicy Kopern ką |, 2, 
2178 poleca o w 


а 
АА, W, N 
Dwa pokoje OBWIESZCZENIE, 
{ | w ZU: А «ie potrzeby i nwieszozenie dla Celem pobudowania nowej 'sie- 
osadę sekretarza Patronatu «żleżnościami, jest od 1. września + ы wi р я 1. тр -y ; А podbudowa wej sie 
A stowarzyszeń za. *Упајесіа. 2780 Saey p AJ а уі |4mio-klasowej szkoły wraziz po- 
robkowych igospodarczych. 585 "alowości udziela odźwierny . RODOWĘJ,« H on aoga Mieszkaniem dyrektora i stróża 


Dr. B. Szwedzięki 


przeprowadził się 


4 б 2:04 29 ар PUŁK: odbędzie się publiczna licytacja МЫК 

dnia 14. czerwca rb. z kamienicj |), posady tej przywiązaną jest placal C. k urząd pocztowy w SOKOŁÓWCK оссе С А szkolnego z miękkiego materjałajdus 17. lipca b, r. na. srebro, TAL HNI „ 
1.6. przy ulicy Jagielońskiej dc|zq z]. miesięczne; obowiązek zaś speł- poszukuje TRED | będzie się publiczna licytacja zaļzioto i inno klejnoty. 2314 2—3 

kamienicy p. Kohna przy ia w:zeliich czynności kanceluryj-| bisemnemi ofertami na dniu 28. ) 


ОФ Dyrekcji urzędu 7astawniczego 
Pii Montis*, 
Lwów, dnia 13. czerwca 1867. 


ulicy Majerowskiej 1. 17. 
2837 1 2 


Expedytora 


4 ksucją, naipierw się zglaszający ma pierw- 
szeństwo, bliższa wiadomość dokładna u 
miżej podpisanego. 28133 8, Бе LN , ЗА. 

| Józef Rakowski. do niemieckich i zagranicznych 


czerwca 1876 od godziny 1. do 6. 
х. południa w kancelarji tutejszego 
Wydziału powiatowego. 


Jena fiskalna wynosi 12 447 zł. 


nych, kurceptewyeh, rachunkowych 1 
mani pułacy jnych. 

Godziny biurowe codziennie od 9ej 
ło lej przod południem. 


|6. L. DAUBE & Co. 


sz po najniższej cenie. 
Centralne biuro ogłoszeń a 


Bez bolu ibez wstrzykiwania 


Połania wnosć należy najpożniej р “М 18 ct eg; : ? 
5 Р | dzienników , | Е 28272-3 bez tekarstw przeszkadzujących trawie- || 
Kąpiele w GUDOWY 191, ер ү m, k- rien Gw ЕЕ LU WE | Wien, I. Singerstrasse 8. Warunki licytacji, plan iko- niu, tudzież bez chorób następnych 1 
ТА. т Tecznicze, py” R 5 daj ŻAL „ZEE ALEC „ja | Jedyni i wyiączni zastępcy pierwszo- ||"Ztorys mogą być przejrzane u przerwania zatruduienia, wylecza wedlug 
з a y. рег. | 


zupelnie nowej metody, duświadczonej w $i 
niezliczonych wypadkach А 
upławy rury moczowej, _ 
tak świeżo powstałe, jakoteż oatdzo zn- 
wtarzałe, naturalnie, gruurownie i szybko 


zakład żętyczny, kąpiele Żelazisto na- 
mułowe i parowe, położone w hrab- 
stwie GLATZ, stacji kolei Nachod. 
Otwarcie sezonu 15. maja. 
Zamknięcie z końcem września. 


przewodniczącego Rady szkolnej 
miejscowej, lub u Dyrektora tutej: 
szych szkół. 


Oferty wnosić można do Rady 


rzędnych dzienników niemieckiego pań- || 
stwa na Francję, Аце), Balgję i Ho- 
Jandję — jako też prawie wszystkich 
znaczniejszych dzieuników dla nieder- 


ną sprzeduż pod budowę 


w parcelach po 200) xążni kwadr. lub cały 
koło 1200 sążni kwadr., ulica Łyczakowska! 
| 1. 15 (nowa), w godzinach popołudniowych. 


Lwów, 17. czerwca 1876, 


bankowo- i KOMIKOWO - handlowy 
Aleksandra Orłowskiego 


; Ẹ landów, Belgi, krancji, Niemiec itd. | 3 | j i iej 

2182 1—8 Dwa DOKO 6 frontowe 2397 12—? A mę |szkolnej miejscowej wprost albo сч ke, Жар Бау h Ж ч ААА N 

я } z przed-|— — | Glówne BIURO OGŁOSZEŃ |а terminie do rąk komisji licy- O WARE RAO тю АВА. „шй үтү Stadt, Hababurgerg nio jak 
pokojem na I. piątrze przy ul. Ha- 

liekiej pod 1. 17 zaraz do пајесіа. 


ua sprzednź dobra ziemskie, 
lasy i realności, poleca dzierża- 
wy i dzierzawców, zamianę 
dóbr na domy. Przyjuaje w komis 
mprzednź zboża i Pod yktóg ерин 
OTĄL 5— 


tacyjnej. 
Z Rady szkolnej miejscowej, 
Kamionka Strumiłowa, dnia 12 


dawniej, lecz Stadt, S$eilergnsse Nr. 11. 
Wylecza także wyrzuty skórne, zwę- 
?впіа, upiawy u kobiet, bl daczkę, nie- 
płodność, uplawy, 2081 62. 1u0 
osłabienie męzkie, 


dla inserat w “Garteulaube.“ 


Na sprzedaż 
100 morgów jedliny 


мє үм | 
ważne 
„уа || Ekspsdycja ogło:zeń i reklamacji 

dla chorych na SZYJĘ. I| odbywa się codziennie do wszystkich 
dzienników,  kurjerków miejscowych , 


"7|Weila patentowane i poprawne 


ж а К | czerwca 1876, bez wyrzynania i bez wypalania 20120 

Ж Зума т 5: ту Pojazd Landau okłady okazały się vkutecznemi prze- || ksiąg podróżnych, kalendarzy ete. eu. |||— -—- i Ет РРЛ wych ЙБ kiłowyci кун itd. Zacho 

Swiecą, spławną do Dniestru położonej ciwko wszelkim chorobom krtam, jako Ёо: || lego Świata. r r każdy | najdotkiiw е A > „1 wuje najścićlejszą dyskrecję. Na listy Ж 
półtora mili od Bolechowa, a siedem ćwierci Kw йе а рш е лү Wykcnanie rzetelne, najtańsze z Ból zębów smierża trwale | nalyek czen a te ars śl Je аш Lo je вам аныч Ф. 

wili od Stryja oddalonej. Równisż 40 i karetka przeciw curypcć, spuchnięciu gruczołów, у e , 1а- miast aławny р Улан z 6 i honorarjum z nazwiskiem lubi literą 


katarowi krtani, grypie, anginie, kurczówi 

gardlanemu i kaszlowi, i zalecanesą przez 

najsławniejszych specjalistów tych słabości, 
Cena wraz z przepisem użycia 1 zł. LU c. 


Gumielastyczne i rybie pęcherze 


vd 1 dv 4 zł. za tuzin Ewpech:zury (prze- 
ciw роішејош) sztuka 2 zł, z dokladnem 


przepisem Użycia rozseła 


б chowaniem tajemnicy. 

Wykazy dzienników calego świata i 
tychże ceny gratis i franco. 

Na Życzenie układane bywają w biu- 
rze ugłoszenia i reklamy. 

Najszybciejsze i najtańsze wykona- 
nie druków przez niektore drukarnie 
za pomocą drukarskich maszyn parowych. 


morgów buczyny bardzo zakonserwowanej 
ośmdziesiątietniej, dwie i pół mili { 4 
vd Doliny, dwie mil od Stryja oddalonej | wolnej ręki 
i nad rzeką Świecą położonej, Bliższa|Halicka Nr. 58. 
wiadomość pod adresą J. J. STRYJ. = ау 


2836 1—3 
płn wod GA wsk АЛА 
йа тоша Lyczakowska | COURIER 


odpowiada odwrotnie. Za nadeslaniem 
Б zl. w. a. przesyła odwrotną робин 
lekarstwa wraz z opisem użycia. 


z dwuletnia praktyką, poszukuje 
Jumieszczenia. Adres: Z. P. Łyczaków 
‚|Чош Reissa, 1. 6, drzwi 3, we luwowie. 

2834 1-—] 


mało używane oraz homonta są z 
do sprzedania. Ulica 
2815 2—3 


ер Уу Salon fryzjerski 4 


IZ: 


ү 
SER 


Pokarm dla dzieci 


w pięknem „lesistem położenin, są,t po- Joh > - N ү /P и 
koje do wynajęcia na letnie mieg . 7 і п Ziegler Graz, | шы o быы с > Я " 

ное ао лае та е ŻClazisty płynny || 2 6—!?  Herrengusse 15, Luger H y K OMU N IC KIEG О, Zalecany ogólnie przez le 
KRZYWCZYC. 2642 1—3 KRALA von, chirurgischen Guminiwaaren. Technik k w Przemyślu, karzy specjalistów zastępuje 


у ТУУТ 


Jeden z najlepszych prepa- 
ratów zelazistych zawierający 
zelazo w takim połączeniu iż 
go organizm rajłatwiej przyj- 


przy ulicy Franciszkańskiej, ' | 
zaopatrzony w gatowe peruki, warkocze, szynjony, pukle itp. przyj- 


muje także włosy do roboty i uskutecznia takowe z największą dokładnością 
po bardzo niskich cenach. 


nietylko zupelnie pokarm 
naturalny, ale przewyższa go 
w wielu razach dla swej stra- 


obeznany z fabrykacją suchej destylacji 
drzewa, a mianowicie terpentyny і połą- 
czonych z tąż produktów, urządziwszy 
kilka fabryk tego rodzaju w Król. Pol., 


Ostrzeżenie. 


Dowiedziawszy się, Że kursują wexle 


Pomieszkanie 


‹ ' 4 Я A ч о! 5 z „ Wykonuje fryzowania i czesania dami panów po cenach zadzi jaco ści. „Ж 
z moim podpisem, oświadczam, że ża-|] 0018. 181317 9 ? yladająco się: 5 pokoji, przedpokój [еа fn nigh м AN тет ы. tanich, tak w te na salonie jakoteż w o alieciadh po domach. wl е, 18280 Эгт? 
dnych wexli mie wywtawialem. W aptece pod gwiazdą Р. JH, zuchnią na trzeciem piątrze z przy-|w Galicji; obznajowiony z rachiunkowo- Obstalunki zamiejscowe odsyła franco w 24 godzinach. ЙҮ, aptece pod gwiazdą 


1 mie podpisywalem, i takowych 


placić mie będę. 2848 1—3 
Hatowice, d. 15. czerwca 1876. 


Alexander Obertyńnki. 


MIKOLASCHA we Lwowie. 


ścią, pomiarami i niwelacją, poszukuje 
stosownej posady. W celm bliższego po- 
rozniuienia się, uprasza nie zgłosić pod 
adresem J 2. pucati Radziechów. 

2808 2—3 


Polecając się Szanownej Publiczności miejscowej, jakoteż wysokiej szlachoie 
п okolie, zepewnić moge, że wszelkich dokładać będę starań, by sobie zaskarbić 
zaulanie, 4 Wszanowaniem 


Р. Mikoluscha wa Tawowin, 
Cena, flaszki 1 zł. 


należnym strychem i piwnicą, jest de 
najęcia w kamienicy Muhała Dy 
meta w Rynku, pod |, 20 we Lacwie, 

2-38 1-3 


Cena flakonu 1 zł. 20 ct. 


wi 


$. KKomunieli. 


= 


KSIĘ (з A RN IA 
Neyfartha i Czajiowsi ites 
we Lwowie 


poleca przy zmianie kwartału jako główna ajencja czuśojisma: 


TYGODNIK ILLUSTROWANY 


kwartalnie we Lwowie 3 zl, 30 c, va prowincji 4 21. 


ADS 


РРА ARA ET о RBRBRAAARŃ я. 
ШИШ, 
ШШ 

pół kilo. 
опы еК ! zł 50 c. 
Czokoladek 1 zł. 80 e. 
owoców 3 zt н 
Klarmelków mieszanych w 10 
gatunkach 90 е. 
М Karmelków terberysowych ika- Ё 
wowych 1 zł. 7 


зазлалаяазяатаваакеае:ааававвазаяа‹а 
Księgarnia W. ZAWADZKIEGO we Lwowie 4 
2 


zaopatis na w bogaty wybór dijel polskich, francuskich i niemieckich, poleca następujące n wi ści: Bergera dra. Hygjena czyli nauka о 
zachowaniu zdrowia treściwie wyl żona, cena 1 zł. w. a. Paygerta Adama Poezje 2 tomy 4 2]. ж, а. Szmettauera, 2000 wier- Ж: 
szy, 100 zagadek i 30 melodyi dla młodzieży sztolnej 50 c. w. a. Blankiety na zawladomienia szkolne według roz orządza- уу 
wa Wys, Rady szkolnej krajowej z dn. 98, września 1873 do |. 3344. książki do nabożeństwa ozdobnie oprawne na rozmaite ceny. M; 
Książki szkolne. Wielki wybór książek ludowych, tudzież książek dla dzieci i młodzieży, na nagrody szkolne, Т” 
podarki i t. d. i t. d. TE 
Przyjmuje przed;łu'e miejscową ra wszystkie czasopisma, naukowe, Jiterackie i ilustrowane, krajowe i zagraniczne i utrzymuje X) 


KR 


WĘDROW LEC такое «o ав 240. Skład główny Biblioteki Warszawskiej, przedplata półroczna 10 zł. 50 с, w. a. p: 

kwartalnie we Lwowie 2 l. 30 ey na prowin ji 2 zh 56 c, 8 "A TDer ty ииги 1 zł. 20 е. g Czytelnię obiegową Czasopism, abonament kwartalny 4 21. w. a. = 
BIESIADA LITERACKA И Czolkotady do К зы w ta. | С © Czytelnię książek, polską i francuską, złożoną z dzieł najnowszych і wypożycza książki pod warunkami jak naj- 2 
kwartalnie we Lwowie 1 zl. 50 єс, ra prowiaucji I zł. 80 c. Кан T zł. 10 е. i wyżej. И Ре przystępuiejszemi tak w musio jak na prowincję. 7 d Чеш bezpłatnej premji w ksążkach wartości równej cenie abona- Peg 
ATENEUM | Wszystkie gatunki kompotów, kon- | #9 mentu rocznego. Zamówienia załatwieją się natychmiast za zaliczką pocztową. 2840 1—? Ж 


itur, soków, galaretek i'sorbetów $ 
ү Najgustowniej ubierane torty i pi- @ 
ааа 
S g Każdej chwili lody, kawa. herbata 8 
Oraz pr yjmuje przedpłaię na wszystkie czasopisma 8 BO czekolada 27! 6 = 12 
| krajowe i zagraniczne, szczególnie poleca nastepne poleca najaniżeniej 


BLUSZCZ, kwurtalno ve Lwowie 3 7L, na piosineji zł. 5.60, tre = 
UUKIENNIA. 


KŁOSY, kwurtaleie we Lwowe 3 zł 60 e, na prowiucji 4 21. 40 е, 


Pismo naukowe i literackie w zeszytach miesięcznych.  Pólrocznie же 
Lwowie 9 zl, ua prowincji 7 doliczeniem na bsty frachtowe 9 zł ЭВ е, 


А 
ыл кое усе е ЖУЗ, уто зе о е уу уе ЖОЙ МУ 
ЕЕ ую Ө ду дЫ 


wa; 
| WSFARKYWYSYBYLISSSYYTYNYWSEKSYYKYSYYWEGE 


“у. ы. 


1 Pomoc wzmagająca siłę wzroku za pomocą okularów I | 
аб Ku temu celowi bada się siłę oka, dobiera się stosowne 
okulary w cenie od I zl. począwszy “ŒG 


Do wygrania 1. lipca. 


u т . ar LAST SEGA л M 41, ОТ 5 Й ог, A aa PIN W [> M M AIE Г 1 7 I гру” a }| A; о 6, М 12 м А 4 5 р Ж 
Wiko. * MAŁE dowi sa „Ж Jana Millera, on" с, М, “АГЫ Мало sztuk 25 części LOSÓW mw. WIEDNIA cena 6 zł. 
n owinC PD. szkłach od 5 zł К, Каб. Sz "FR Pa. © M 
PRZYJACIEL DZIĘCI, kwartalnie we Lwowie 2 у}, 10 с, na pro- Hetmańska ulica IŻ, "ок La P.dwójne polowe SZCECHERY slużąse do teatru i podróży „ PROMESĘ LOSÓW KREDY TOWYCH cena 5 zł. 50 с. 
| wineji 2 zl, 40 с. А wiarni Wiedeńskiej. Gd 10 2ł. 3 т » POZYCZKI m. WIEDNTA 3 zł 50 е. 
RUCH LITERACKI, kumtulnia we Łwowie 2 zł. 50 с, na pro- BĘ | эел ZZS WOW TZ AREAS CYC, ЙИШ DALOWIDY i PERSPEKTYWY do porowania a -'hromatyczne Glówna wygrana 2816 2—3 


vd 3 zł. 
BAROMETRY metalowe 
019 zł. 
BAROMETRY metalowe do mierzen'a 
пав суја. 


H wincj 3 7], s 

И TYDZIEN, kwartalnie we Lwowie 3 zl. 50 с, na prowincji 4 71, 40 c. 

TYGODNIK MÓD, kwartalnie we Lwowie 3 zl. 60 с, ua prowincji 
4 э}. 40 ‹. > | { 

[TYGODNIK POWIESCI I KOMANSUW, kwartalnie wa Lwowie 1 zi Ё 


zł. 209000, 200000, 50000, 40000, 2000, 10000 


Do nabycia w handlu płócien i herbaty 


(bez rtęci) z termometrem lub bez 


кра 


z kapitaiem 500 do 600 zi. 


wysokości z tabelą re- 


4 % 3 ` - 
А aj 90 «c, na pewineji Z zl. 20 c. a do interosa bardzo iutrataego, dziennie at БАКОМ ТКА 7 ШЫЛ. 7, іште ш EE" "NRD cy 
| MODENVWELY. Iwartainie we Lwowie zł. 1, na prowiaji 11 20 c. nawo du zł zysku przynoszacego, poszu- Шз TERMOMETRY potrzebne do chemicznych tebryk, gorzelh, pis 


И е rachowy przedsiębiorca. Bliższe wia- 
domoeśc do 1. реа u p. ME. (x. właści- 


ciela realności, urzedmieście Zótkiewskie 


Grosse Ausgu 


FRAUENZEJTUNG ILLUSTRIRTE, kwartalne we 


Lwosie 3 zl, ma prowincji 3 zł, DO c, toż samo Моо Ausgube, 


wowarni, do przktyhi lekarskiej, pokojowe, 
do okien, Cteplarni od 50 ct. począwszy. 


kąpielowe, 


А kwartalnie we Lwewie I zł 80 c, ua prowmeji 2 zl. 20 c. Nr. MY 1.2, doni altrażny. 1-3 Maszyny indukcyjne i elektryczno, instrumeuta niwelacyjne, busol L. 18932/1876. 
| LA MODE ILLUSTRE, kwartalnie wa Lw wio 4 zl, nu pown- 82 - leśne, busołe pl Г uniwersalne zegary słoneczne, instru- || : б ; 
беши 1 i ! шыш» z ee menta do mierzenia pola, przybory rysnukowe, taśmy do mie- D; s 9 f i Е k 
к М К ы SUI r E , * , 6 Ў 6. 
cji 4 zl. 72 с, р | БЇ, É т | Ą an rzenia, miary calowe, libele. MUS WAU W a 0 M ar (U 
LA SAISON, keasrtelnio we Lsewie 1 zł. 90e, na prowincji 22l. 50 c. WRzndcz lub Administaa- 


W ogólności роіг са wszelkie до tego zawodu 
należące artykuły w największy: wyborze i gaiunku i 
po majtańszych cenancii 


Filia J. NEUHÖFERA 


с. k nadwornego optyka 


tor mogący złożyć kaucję do 10 00 
— 


OOOKNOOGDODOCIGOOKKAJE 
‚ Licytacja inweniarza 

na folwarku w BARSZCZÓW ICACH 
(stacja kolejowa) dwie mile za Lwowem 2 powodu wy 
dzierzuwiema pe. 

dnia 21, czerwca 1886, 

będą wysprzedare wozy, pługi, brony, naczynia, sprzęty i 
inge przyrządy gospodarskie 

dnia 22. i 28. czerwca 1896, 
będą wysprzedare bulaje czystej krwi holenderskie i szwie: 
kie sztuk o о 
kromy dojne rasy poprawnej sztuk 
jałowaik w wieka od 6ciu miesięcy do 4 lat, 


с „e "fe" Y: Daj ' 


| 
| 
| 
| Celem wydzierżawienia folwarku „za (rajem* w Błotni | 
|+ starostwie Przemyślańskiem poiożonego ка sześć (6) ро ||! 
sobie następujących od dnia czerwca 1876 liczyć się mają- | 
| cych lat, odbędzie się 


publiczna licytacja 
za pomocą pisemnych cfert na dnin 28. czerwca 1875 о 


( 

| godzinie 11. przed południem w departamencie 1. Magistratu. 
| Folwark ten zawiera obszaru 138 morgów, butyvnki tak 
1 
| 
| 


i mechanika we Lwowie przy ulicy 
prowadzącej do 


Karola Ludwika Nr. 9. róg ulicy Sykstuskiej, 
głównego urzędu poczt. 

к” Przyjuuje się naprawę wszystkiech przedmiotów tego rodzaju. 

Zamówienia z prowincji uskutecznia się bez zwłoki. 


2320 1-4 


mieszkalne jak i gospodarskie wszystkie nowo wystawione. 
Cenę wywołania ustanawia się na kwotę 600 zł. w. a. 
rocznego czynszu dzierżawnego. 
Obowiązany będzie dzierżawca w razie iżby folwark ten 
w drodze przymusowej sprzedany został, lub gdyby w ogóle 
zmiana właściciela nastąpiła z dzierżawy ustąpić za 
| dowaniem. 


Jebensa woda do usti proszek do zebów. 


ała, niszczą nieprzyjemny 
oddech i nadają ustom za- 
wsze miłą świeżość. Baczyć 
należy, aby każda flaszka 


„|. poszukuje прокачу do większego 
majątku ziemskiego, 
део чона mogacy przyjać vbo- 
wiązek kisal rsko lub ua ordynarje 
Пока о oebznajomiony z prowadze Я 
niem rolnego gospodarstwa i chowem 
inwentarza, majacy bardzo dobre re- А 
komendacjy, poszukuje posady w kraju. || | $ 
Nauczyciel, wWogacy prowa- 
dzić uezniów do 5 klasy gimnazjalnej, 
posiadający język francuski. pre sal 
fortepianie, poszukuje posady ui wsi 
za bardzo miernem wynagrodzeniem. 
sBiodlacz umiejacy rymarskie і 2 
tapicerskie roboty, sztuka jako dozor- 
ca gospodarczy iniejsca 
Nauczycielka, posiadająca 
jezyk francuski, niemiecki, udziebtjaca 
naukę w przedmiotach szkolnych i 
muzykę na fortepianie, oraz wszełsie тҮ пе TOM 2 
i e a poszukuje posady na wsi. na A: үйө. таста е 
Każdego czasu moge  nastreczyć со е 6 0 
ałażbę Тазод egzaminowaną, gospo- 


kurza w Baden Buden przy- 
rządzone preparaty salieylo- 


RA 


odszko- 
sztuk 


— Фо —1=]l 
"© соь 


areżą, pokojową, kuchenig i gar- „AF sk PY: 
konie robocze, sztuk a STi ЕВА ҮШ уза WUA Е е чш lnb pudełko zaopatrzone Oferty mają być zaopatrzone w wadjum wynoszące 10°/, 
бы. | „prz WIG | : p | , У wodu leczenia zębów. najle- hyło w powyższy znak o- ofiarowanego czynszu dzierżawnego rocznego, wszakże nie 
żrebiąt i przychówek starszy, sztuk . Wiadomość w biurze wy- AE) оосо i Uk chrony jej jak 10° ў SĘ w £ 
O gedzinie 9 każcezo dnia rozpocznie sę licytacja wiadowczem J. BIRKLECGO үй, | || }- muiej jak 10%, od ceny wywołania. 
gsi zinie 9. гапе każceż0 ашат › ЛЕ х ' Ja. е „Bi 


sność sciagania, rozkładają 
osady powztałe na zebach, 
lecza zupełnie zbolate dzią- 
mark 50 — proszek do ust pudełko I mark 25. Dostać można we wszystkich 
renomowanych aptekach i salonach fryzjerskich We Lwowie w aptece p. Хур. 
Ruckera pod „srebruym orlem“, w Brodach w aptece 5. Franzosa, w Krakowie 
w apt. p. Bedyka, w Agram w apt. p. 8. Mittlach. 20591 8—3 


Ceny: Flakon wody do 
ust 2 złe, pół flakonu 1.25, 
podwójny flakon złr. 370 


ikznek Ar. 10 we Lwowie. | 


з20ооооовоооо 


Bliższą wiadomość zasiągnąć mo?na w żarądzie ekont- 
micznym w BARSZCZOWICACH, poczta w miejscu. 2317 8—1 


HAOKAKAOKAOKAOKOKACAOK 


* 


| 


w, duia 13. czerwca 1876. 


| Z Magistratu kr. stoł. miasta. 
| Lwó 


OEE С Кап salycyliqne 2 == EEE RR 
ЕИ УЯ BE. ) najlepsza WODA do ust, 5 


Główna wygrana 


licyjyki Bank kredytowy 


we Lwowie, ulica Wallowa l. 
podaje 


9 Ч. jłukana ро każdem je- у 6 
Daje się do wiadomeści szanownej Publiczności iż oz dniem 18. ŚŻ dzenu, p zeszkadza pxu- DE) 200.600) zł, 
czerwca rozpoc nio sę zupełna wy arzedaż poniżej cen fibiy- © ciu zębów, wzmacn a dzią- єз 


Б^ 


о 


cznych: Zabawek dziecinnych, koszyczków dansk.ch, cygarnie prawdziwych pian- 
kowych, bursztynowych, [ajek piankowych, tureckich, drewnianych, cybu hów, | 3 
lasek, oraz innych t warów galauteryjnych. 

Przy zakupnie hurtownem opuszcza się 10 procent rabatu. 


w handlu Władysława Dziubińskiego 
tokarza, ul. Halicka Nr. 8. pod Złotą kulą. 


Oraz wszelkie roboty nalek,ce do zaxresu tokarskiego uskuteczniają sę 
jak najspieszaiej po najumiarkowańszych cenach. 2841 1— 


Najniższa wygrana 195 zł. 


Ibnia 1. lipca 1876 
odbędzie się wielkie cągnienie с. К. austr. 
premiowej pożyczki z Ј861 r. przez rząd 


2 i gwarantowanej, w wysokości 
| milionów zł. 


sła i odwania 

Cena flakonu 60 ct. 

24 W aptece pd gwiazdą fa 
P. MIKOLASCHA we LWO- @ 

б WIE. 1373 9—? £8 


3005230900606 
Obwieszczenie. 


Celem oddania budowy a wzglę- 
dnie wykończenia budowy cer- 
kwi w MONASTERZYSKACH t.j. 
murów, postawienia dachu, sufitu 


1875 


do wiadomości, iż począwszy od 1. marca 
wydaje następujące 


AN 


Między wysokiemi wygranemi tej 
pożyczki znajdują się 200.000, 150 000, 
50.00 , 95.0 0, 20000, 15 000, 10.000, 
5.400, 2000, 1.000, 100 zł. i 155 zł. 
jako najniższa wygrani kużdego wy- 
ciąg: ionego losu, 

Zadna inna loteryjna pożyczka nie 


nastręcza tik wielkiej szansy wygrania = Ж. d 
jak powyższa, a każdy za malą wkładkę ащ ы 


5 procentowe za  8-dniowem wypowiedzeniem 
6 - 30 


[ 7 może wygrać 200.000 zt. L г 
Jakby darowane! aie PN Pora рр 
w Tylko dla dam. PE kosztuje 2 zk, З Jusy zł, 7 losów 


10 zł, 15 losów 20 zł a. w. w bank- 


T 
г P ез : eji i wewnętrznej wyprawy, w drodze | p notach. 2833 1—3 ) „ p: 
Tylko za zi. 6.50 następujaca kollekcja. © Жоон. ma. A ALE ©" sianie 6.0 90 © 
E.egancko ubrany kapelusz damski 2 najlepszej słomki, modny i gu- prze е “у gaz Ё gotówki, pobraniem pocztowe, wyko- 0 7 72 3 11 сч 


komitecie parafialnym obr. gr. na 
plebanij licytacja pisemna przez 
oferty. 


stowny, para bucików ze skórki cielęcej, lub Кібомеј, najnowszego fasonu 
z kapslami i szaurowką; trzewiki te nosić mogą najwybroniejsze damy. 6 
раг najprzedniejszych damskich trykotowych pohs:zech wysokości powyżej ko- 
lan, szarafauik z najyrzedniejszej materji na czas blotnisty i mzeciw kurzowi, 


nuje śię pospiesznie, sumiennie i franco 
і do każdego zamówienia dołącza віс 
plan gry, udziela się informieji na 
każde zapytanie, a po dokonanem cią- 


zaś wszystkie w obiegu będące '7, asygnaty kasowe oprocen- 
| towują się ро 7°, tylko do dnia 1. czerwca 1875, 


tępujący miejsce bisłego, więcej o a który nie wymaga сена. "a BA tę olej objąć, maia gnicnin wyśle się gratis każdemu о 
ло szystko kosztaje nie więcej tylko 6 zł. 50 с, 2 = swoje оїег1у C. m9, ежекауса 15/ uczestnikow listę wygranych —- wy- с” ] 6' i l i 
- Jak długo zapas wystarczy, otrzymać możva za pobraniem. do godziny 12. w poludnie zaopa- |fgrene wypłaci się natychmiast, Upra а od tego terminu po 2 | 2 o0dniowem wypowiedzeniem. 


sza BIE Zatem o spiesziie zamówienia 
do domu bandlowego 


J. Breycha, 


in Frankfurt а/М 


Pustallvzci - Strasse Nr. 


trzone w wadjum które 10"/, od 
preliminowanej na tę budowę su- 
my 5000 zł. wynosi t.j. kwotę 
5000 zł. w komitecie parafialnym 
- | podać. 

Bliższe warunki są wylożone 
do przejrzenia w komitecie. 
Komitet parafialny ob. gr. kat. 

Monasterzyska, dania 19, czerw- 
ca 1876. 284 2-3 | | 

Leo Sieminowicz, |$ 

gr. k. paroch w Monasterzyskach. |ý 


Esencja 


z Salsaparyli Colbert. 


Erstes Wiener Mode-Greschaft 


Wien, Praterstrasse 43. 


Lwów, 26. lutego 1876 


Dyrekcja. 


8. 


Dla posiadaczy koni. 


Przez Jego Cesarską Mość Franciszka Józefa wylącznym przywile- ) - =з ә++==ке "S Nr. 3747 ex 876, 


МӨВІЅӨМ; 


pigulki i proszek 


sprowadza wprost od Morisona w 
І ndyne i utrzymuje na skladzie 


О, К. uprz. galie, kolej 


KAROLA LUDWIKA. 


robach koni bardzo poszukiwanym i skutecznym Środkiem; płyn ten jest 
szczególnie do konserwowania bardzo stósiwcym, albowiem przy jego ро. 
mocy wzmacnia się Żyły 

kiego wytężenia, lub wieku. 


u koni, nadwerężone skutkiem wiel 
2218 1—1 


i ścięgna 


Do p. Franciszka Jana Kwizdy w Korneuburgu. 


= 


że Pański 


Z przyjemnością mogę Panu donieść, c. k, uprz. płyń 
uzdrawiający dla koni okazał się szczegó!nie skutecznym równie w kuracji 
starego pociągowego konia. Ponieważ koń ten liczący 21 lat jest bardzo 
wielkim i ciężkim, ne miałem nadzieji na jego wyleczenie, gdyż święgnie 
bardzo byly spnchły a koń zaledwie mógł stąpać na cierpiącą nogę, jo- 
dnak po trzechlniowem używaniu pańskiego е. Е. uprz. płynu uzdrawia- 


|aceco koń mógl już być użytym do roboty, a obecnie jest zupełnie zdrowy. 


jem wyszczególniony plyn nzdrawiający dla koni, wyrabiany przez Fran- 
ciszka Jana Kwizdę w Korucuburgu, jest w rozlicznych zewnętrznych cho- 


Wiedeń. Buchwald, były rotmistrz, 


pierwszy koniuszy ©. К. akademii Teresianum. 

We Lwowie : Konstanty Iskierski, apt Р. Mikolascha, apt. J. Boisera, 

apt. Żygmun, Ruckera (dawniej Тошапка), Jakóbs Piepesa; Wladysława Tepy 

„pt, w hanstlu St. Markiewicza; w Krakowie М. Jawornich w rynku gł. kaw, 

Kireliuajere, p Józef Jahn, tudzież we wszystkich niemal miastach królestwa 

ttalicji są składy urządzone, 
w ogłoszeniach. 


Przestroga. uprasza się na to baczyć, 42 płyn restytu 
cyjny Franciszka Jama Kwizdy jest tylko ten prawdziwy, który с. k, wyłą- 
етут przywilejem odznaczono, i nio potrzeba go przeinieniać z imnemi podobneni 
fabrykatami, dalej zwraca się na to uwagę, iż na każdej etykiecie proszku kor- 

cuburskiego , moje miżej zamieszczone nazwisko napisane czerwoną farbą się 
unjduje, wważam przeto za mój obowiązek uwiadomić, ѓе są w handlu falazo- 
wane środki, które złożone są z bezskutkujących i nawet szkodliwych ingre- 


Pa 7 jcicji, przed zakupnem których ostrzegam. 


JF Ktoby mi talszerza wskazał, który nadu- 


które od czasu do czasu dzienniki podają polskie 
Dla zuwarowania się przeciw fałszowaniom, 


| 


% P., Mikolasch we LWOWIE Ж 
Para malych pndelek 1 2}. 
50 с, ж, а, 
) Раа średnich pudelek 3 zl. $ 
P 50 c. w. a. 2193VII 18 ? 
Para famibjnych pudelek 12 zł, 


Jedon z najdawniejszych i najskutocz- 
niejszych środków roślinnych, krew czysz- 
czących, w chorobach zlego przymiotu (sy: 
filitycznych), zanieczyszczeniu krwi i wyrzu- 
tach na ciele. 1999 22--24 

Metoda użycia w polskim języku. 

Dostać można w Paryżu w aptece p. 
Colbert w pasażu Colbert, ur. 7 et 8.,w 
Lwowie w apt. p. К. Mikolascha. 


= 


= 


IE" 


| | z . 
Prawdziwa kawa Francia, X 
N 


( 

М 

N 

Ń Ten gatunek kawy zwanej Francka, która wyrabana bywa 7 wy- 
R barnej cykorji naszej własn j produkcji, dla swych szczególnych wlas- 
X ności cieszy się cgólnem uznaniem i bardzo się rozpowszechniła zwlasz- 
а cza W mowarchii austrjackiej, Czyni опа smak i aroma kawy delikatnuj- ky 
NUI nadaje jej piękny kolor i przyczynia się w stosunku do wielu in- 
O nych suregatów do znacznej oszczędności. 

ә Skład dla Galicji tej prawdziwej kawy Francka powierzył śmy fiirmie 


Reuvers et Reibscheid w Tarnowie, 


ЖУ 


©ӨЛУ УЛУУ» PO Av PK A 


Obwieszczenie, 


ааьан. 


Z dniem 1. lipca 1876 wejdzie w życie dodatek do 
tutejszej taryfy dla przewozu osób i rzeczy w ruchu miej- 
scowym i łącznym austrjackim z miesiąca Maja 1872 który za- 
wierać będzie obliczone podług systemu metrycznego jednostko- 
we ceny 1 wagi, jakoteż tabele do obliczania należytości od 
transportu osób i rzeczy i wykaz odległości w kilometrach ta- 
ryfowych. 


Egzemplarzy tego dodatku żądać należy w biurze ko- 


żywa mej marki ochronuej, abym go mógł przed sad § | 4 npraszamy zatem, by intoresenci ze wszystkiemi zamówieniami i po cen- mercjalnem dyrekcji ruchu we Lwowie i w ekonomacie w 
= podciągnąć, otrzyma wynagrodzenie do 500 zir. Е R niki tam się udawali. ү Ө», Wada 
N Heinrich Franck Söhne *& 
М рапс m Wiedeń w czerweu 1876, 
ni М ы ы Ludwigsburg. : 
=ч М Posiadacze pięciu fabryk w Ludwigsburg, Rirth, Bretten, okna TH Jeneralna dyrekcj а, 
Р А Meimsheim und Gros qgartach. 
7777 RZ О шыс «Z ZWROT BKMPZEESWMIENAAOWNEJNAKEJOIEŁ 


"Tylko na kratki ЕШ 


po znacznie zniżonych cenach 
poleca handel 


(л, K. Kowickiego 


CHOROBY GARDLA, "GEBY. 


A, GŁOSU 1 

\ „A S 

w W х 7 су Е. ` 

2А 9 A. ы 4 U е) 
zalecane w slabościach gardła , chrype-, zapaleniu gardła, zawrzođowanin w ustach, cuchnacemu oddechowi, 
irrylacji w gardle i gębie przez palenie tytoniu, zapobiegają dzielauniu merkurjnsza Lekarze zalecają je szcze- 
gólniej ka nodziejom, moweom, profesorom i spiewakom, albowiem nśrzymują sily organu glosu i zapobiegają stru- 


R 


= 


| 00 m bankowy | wymiany 
“SIDOR COHN 


Hochheimer 2.80 2.25 


iseniu gardla. = W Paryż aptece Deth: F; sos jenis, 90, we Lwowie apiece p. Mikolaseł 
2 SK; gardla. aryżu w арбесер. ethana, Pauboury St Denis, 90, we Lwowie w apiece р. d ахећа, w 
ZS 3 н А ў ПЕТНАМА Krakowie w aptece p. Truuczyńkskiego pod Koreną, і u wszystkich znaczniejszych aptekarzy, ktorzy utrzymują 
SE we LWOWIE Nr. 1, ulica Teatralma. (ulica Czarnieckiego 1. 2. środki lekarskie zagraniczne. 1962 9 -? 
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Johan sberger 4.50 ZOZ = — , mę = : м z Wygrywającemi przeszło 7 milionów zł. 
He | u pom ŻA Główna wygrana 300.000 i 280.000 лї. 
oselblumeh = 2.5 ў эуе К | À 
Liebfrauenmilch = 2,10 | E ТУШН | pii né piąty część losn230. zł. 
Nierensteiner 1.70 110 | owa RZY x”. e 4 kJ и. W 
Pispert ; ko гө; | udziniy ma | jedaa dziesiątą Е Ы spol 4., 
Іх рЫ т r i А, оз re Р | jedna dwudziestt 0» о 3 
q ina тайсич ат 4 = Najbliższa i ostatnio ciągnienie odbedzie się 1. czerwca 18(7 i L gri- 

Huut Nanterne i A SM dnia 1878, na którem każdy los bezwarunkowo wycięguonym być musi. Za- 
Chat. margaux i м! гм) chęcamy місе do spiesznego zakupienia tychże, gdyż losy te n pewnością 
St. Julien = 1 ma pójda w góre, a w zisedzie przed ciąznieniem nie dostanie буей losów. Za- 
pi КР Т : W mówienia poczta uskntecznia się za wul staniem zadatku. 21075 6 
„hat, Lali = w a ; C i i Р 

t R ' | Nyitrai & Co., Wien, verl, Wipplingerstrasse 15. 
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| Hance! ffichała Dymeta we Lwowie 


oddając sie prawie wyłacznie interesom zaopatrze- 
nia kosciołów i cerkwi . 
w Paramenta i sprzęty 
dla ich ozdoby i użytku, powiększył swój zakres 
przez urządzenie 
skladu dywanów angielskich 


rozmaitej wielkości 


Krzyży żelaznych 


pawmiatkowych i nagrobkowycu rozmaitej wielkości 
i różnych rysunków i 


с я „śe i { 
Swiec kościelnych metalowych 
mdobnie malowanych i złoconych х przyrządem sprężynowym 7а pomocą 
którego świeca stołowa wewnątrz włożona do szczętu czysto Т jasno SiĘ 
wypal Te swiece sa używane powszechnie we Francji, W łosztch 1 Amery- 
w, z powodu ich ozdoby i wielkiej oazczędności. 
«епа za parę zł, 14, 12, 10, 9. 

( meter 1, 0.00, 0.80, 0.70, 
( сай ча сту 00 20 

Cenniki rozsyłają się na żądanie. Obstalunki i polecenia 2 prowincji 
паек izja sie spiesznie i akuratnie. 272. 2—6 
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Wyciąg и broszury е, k. radcy nadwornego dr. Łósehnera. 


е Є |, 7 «ә їл © 
Pastiilew de Bili 
RPastiiiles de ББйййнз 
(Uilawskie © usteczkie na trawienie) 
używa się jako wyborny Środzk przeciw zgadze, kurczowi żołądka Dia- 
duczezee i пета жеши traw eniu, skrofułom u dzieci i sa w atowii żo- 


ladka i kanalu odcbodowego dla ludzi prowiulzących życie siedzące prawdziwą 
sacra ыбө dla cierpiących. 
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włoskie Е 0 1.50 ч 4 Р 
Frinkla 1.80 LEO 9 dostaje co tygodnia Świeży transport =£ 
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Składy we Lwowie u K. Mendreckowitz. Karola Schabutha i Viet. 
Gioldbanma; w KrakowisuJ. Wentela, A. Ноа, apt, J Goldwassera i 
dr. KF. Sawiezewskiego, apt. 2116 4—6 


maca Р в. | Alaseh cati bańka 1.50 та a % IE 1 е 
с0а I Е “ЖА. Główny sklad dla Galicji 
Ба Rosolisy Frinkla е. а 80 70 + ы 
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Przeczytać dzielo MONOGRAFIA HEMOROIDÓW dwudzieste wy- 

damy Г ом, in 8. — 4 fa Lwowie (obok e. Е. jen:ralnej koneudy). 
ПАТАТ lewi LMS KN ENR Кү 
лад 2 4, AB (Меко odmładzające wlosy) 

zy laszeza па wiosne Е 2 „KUBITAŚ" nie jest zadną turoą na wlosy, tylko plynem do о, ро- 
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Kumys, Wody mineralne | 
i Zetyca. "EH 


m В p Kamys uznany przez wszystkie la 
LET 1 | U S kultety medycan ierwszorzędne powagi 
oe a { у yczne, pier е | g 
bi аса Ster n ours tern lekarskie i tu w szpitalu powszechnym 
w Wroclaw u. Neue Oderstr. 10. w Krakowie, Rynck główny 1. 17. stwierdzono, że kumys jest najpewniej- 
Wyrób i skład machin gospodarczo rolniczych, јепегаіпа ajencja i szym тоза przeciw rozwojowi 8U- 

skład amerykańskich i angielskich machin. chot, Ў dk ARINO sa Ж. pier- 
Najtańsze źródło nabycia gospodarczo-rolniczych _Siowe, ѓо 4 ой i najbar! p, а awnio 
machin i poprawnych sprzętów rolniczych wn:elkiego JĄ ге ч lo dak s о Ма 
PW z ji б óbowanej konstruu- ' b а 4 je. NIOZ А 

rodzaju. trwałej i w praktyce турго j środek w uiedokrewności, tj. biadaczce, 


cji i wykonania. Stałe i przenośne machiny parowe 


4 ita : ści, Szró s i młyny każdej wiei- skorbucie hysterji, biadaczce itp. „Kumys 
ПО ЕЕ wielkości. Szrótgwnlici 4 A j posiadający te zbawienne wlasnosci, tj. 


Do 


нх można we Lwowie w aptece Р. Mikolasch. 
dobnym, ktory posiada tę cudowną wlasność, Że siwe wlosy odmladnia, te jest 


jstósowniejszym i najszczeGólniejszyi srodkiem jes 
па) 15 OWNRiEJSZJM 4 najszczeGólnicjs ym śro lniem Jest BJ wkrótce i to mydalo w przeciąga It dni im tusową furbę przywrócić 
wzmocniony Щ może jaką początkowo mialy. + 
APE „Puritas“ nie zawiera w subie Zadnych pierwiastków farhy. Można міку 
poling upodobania wodą zmywać, Ua biało posleczonych poduszkach spac 


N © À y 71:7 peling muovu пре 
a {* % A p a p° { da \ p 4 р К ' luźnię parową używać, I ami баба ferby się nie spostrzeże, onieważ 
pozd Th |<) BE „PUBURAS*, 


4 | И nie furbu e. tylko odmładnia, luk rajbujniejsze ułosy kobiece, jak 2 
dh Не рарперо. wa i brudy А mężczyzn. LE | ŁA 
Syrop ten składa się z roślinnych, krew czyszczących i rozpuszczal- 4 ә" Flaszka „Puritas” kosztu e 2 guldeny (иду pranylce 20 cb. za opako- 
nych pierwiastków, przeważnie z korzeni Sarsaj aryli, której wzczeguliie, krew wanie i juut id nabycia A za liczne Ри n producentów 
czyszczące wlasności uznane zostały przez wszystkich lekarzy. Syrop ten wy s OTTO FRANZ & CORP. we Wiedniu 

rabiany przez J, Herbrbnego, jest na podstawie licznych doświadcziń, szcze 6 Mariahilfer strasse Nr. 38, 

gólnym, powoli rozpuszczającym się, bardzo mocnym, doskonabym i nieszko- | Sklady: We LWOWIE, w cptece pod srebrnym orlem Z. Ruckera, 


GL TOT < zeni р * | b pary. Cenniki VLAS | 
көң Ks, короп kierąty (одогу prawdziwy nabyć można jedynie w шойи 


2735 2—% 
ын pierwszym zakładzie kumyso- 
wym, każda (laszka jest opatrzona moim 
własnoręcznym podpisem. 

Wody mineralne krajowe i za- 
graniczne otrzymuje wprost zu Źródła co 
ў Е ў | „114 dni świeżo napełniane. 

Jest to Syrop roślinny czyszczący krew bez rtęci (merkurjuszu). Leczy odzie- Zętycn przeciw słabościon bemo- 


dziczeńą ostrość krwi. uczyszeza ciało 2 żółci i zepsutych humorów, jest bardzo sku- roidalnym, wątrobowym, piersiowym itp. dliwym środkiem do czyszczenia i poprawy krwi. Lad. Janowskiego, fiyzj ra; w KRAKOWIE: Konst Wiśniewski api 

uczy w skrotulicznych słabościach, silnych boleściach W czasie porodu, uporczywych | codziennie świeża w zakładzie wód minc- Wam cniony Sarsaparillowy Syrop Herbalnego przyczynia się do cią | " pod Św. blorjanem; М TARNOPOLU w apt. u Fr. Jamregiewiczay w TAR. 

liszajach, w yrzutach sytilitycznych, świerzbie, zadawnionym roumatyźmie, Wysyjce rąlnych naprzeciw ogrodu miejskiego w glego odnawiania materji, do ruchu kiszek, działu skutecznie na powolne. ЖШ NOWIK u M Glotzińskiego; w STRYJU w apt. W. mzoe iy SADA- 

u kobies w wieku krytycznego przejścia, nabrzmieniu gruczołów, chorobach zarażli umyślnie urządzonym pawiljonie już od łagodne trawienie. zarazem chłodzi, przyczynia się do wudzielania soków BR B® GÓRZE a D. Kubinowicza: w S EAN TST AMON NET. Sara apteka 

Wys nowych lub zadawnionych bardzo uporczywych. 1967 22—22 godz. 5 rano dostać można, również kumy- w źcłądku, kiszkaih, wydziela żółć, роми Кота w lgodny sposób czynności, WAM W KOPŁOMYL Е. Laden kupiec. w PRZEMYŚLU u J е у, apt , 
Dostat można w Warszawie w skladach materjałów aptecznych pp. Gallego su, wody solowej i grzane wleko do wód. skóry i nerek, niweczy wszelkie skutkiem wewnętrznego zapa'enia powstałe [gg NB 4 ; sy | 


chorobliwe objawy, wydziela wszelkie chorobliwo mocne pierwiastki, zepsute 
soki częścią жарошоё©& wyypróźniania żolądka — że vaá gruczoły skone i nerki 


otrzymują czynniki do wydzieama z krwi tętniczej, częścią zapomcea potów е» 
| Е A | оь аав ан вш 


і uryny. Wzmocniony sarsapari'owy Syrop AJ. Herbabnego bywa więc z naj- — s 
HOGG, Arrrkan/, 2, ROE ры (лох PABYŻ JEDYNY WŁAŚCICIEL, 


lepszym skutkiem używanym: przeciw załucadzeniu, kongest i przeciw wszyst | 
kim chronieznym wyrzutom ssórnym, złośliwym liszajom, pizeriw dlugotowa- | ih Ши. "ny x 
Иа С 
> z w By A 4 
TWAŃ ŻW AJJKOBY STUKTTSZJ MoGGA. 


tym ropieniow, zł śllcym ranom, przeciw gościowi rermalysmowi i jrzeciw jg 
skutkom tychże, przeciw cierpien om Летото dalnym przeciw zadawnionym 
chorobom syfilitycznym, przedw  jazetwon w |rążenin krwi i trawienia, 

przeciw аба кош krwi do głowy — zawretom, przeciw zatkariu Żalądka, prze- \ 

ciw pachlinie wątroby i śiedziony, żólfaezee, skrcfulem. chroniczne) puchlinie Przeciw słabościom MERSIOWYM, SUCHOTOM, ZAPA LENIU PŁUC, KATAROM 

gruczołów, przeciw cierpieniom пета Сут i przeciw słabościom kobieca m. KASZLOM CHRONICZNYM, SKROFUŁOÓM, LISZAJOM, GRYUCZOŁOM, UPŁAWOM wT- 

| Cena oryginalnej fl.szki 85 Ct, przy przesylce joeztą 15 ct. wię- "AUDNIENIU DZIECI, OGÓLNEMU OSŁABIENIU, REUMATYZMOM (Goścowi), etc. 

cej 7a opakcwanie. р 2104 2—6 ‘Pran ten wytworzony ze świeżej toqlroby stokfszu jest naturalny 1 czysty, najde- 

Central Versendung:-Dejot in Wien J. Hierbabay ukatniejsze załądki go znoszą, działanie jego jest szybkie i pewne, a twyższość tego 

; " УФ гапи nad wsrelkieini innymi tranami zwyczajnymi, lub w połączeniu z żełazem ete, 

jest dziś powszechnie uznaną, У 

Р 66А ырлай się jedynie we flaszkach trójgraniastych, ksztalt flaszek 

Ściwych jako własność specyalna | wyłączna stosownie do przepi- 


Apolpeker „zur Barmherzigkcit" Wien Neubau, Kaisetstrus e 90. 
Skład we Lwoie w aptece Ж Ruekern, pod „srebrnym a 
sów ргата.— Unikać fałszerstw, — Znajduje się w głównych aptekach. 
UORIAĆ možna мо LWOMIE w арі p. К, MIKOLASCHA iu p. Ж. RUCKERA 


iJ. Mrwowskiego, w Krakowie w aptekach pp. J. Trauczyúskiego 1 Redyka; Oraz mam zaszczyt polecić szanownej 
We Lwowie w aptece р. Р. Mikolascha; w Brodach w aptekach pp. Kullak i Frau- | PT, pybliczności moje wyroby toale- 
lesz; W Bzeszowie w aptece p. Sebaitter ; w Poznaniu w aptece p. Dr. Mankiowicza | towe tj. mydlo pudry, pomady, perfu- 
w Kijowie w aptece braci Marcińczyk. ү . |my, wodę kolońską i wszelkie środki u 
Akg” Sibol główny w Paryżu przy ulisy Richer 1, u p. Girandeau de St. Gervais. | piększające, których dobroć i nieszkośli- 
cz p cz = на  WOŚĆ powszechnie stwierdzono w moim; 
„Pierwszym zakładzie chemiczuo-*: o- 
smetycznym i kumysowyim przy 
ulicy Sykstuaskicj 1 17. po cenach 
najumiarkowańszych. 4673 1 12 
Tusząc że szanowna publiczność we 
sprze moje usiłowania. Z szacuukiem 


_J. [hnatowicz, 


Pierwszy 
Dom zastawowy lwowski 


Towarzystwo zarejestr. z nieograniczoną poręką. 


_ W die перм Ју Iwosskirgo с, k. Sądu handlowego z dnia 
15% peździernika 1875 1. 51940 wpisanem zostalo załeżone w 


orłem", w Drohobyczu w арі. Г. Dobrzanieckiego. 
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siał statutu z dna 21. września 1875 Towarzystwo z nieo- (padaczka) leczy listownie lekarz o 8 ЕР ОЛ О „aj 
gioniczoną ;oręką pod firmą: specjalny Dr. Killisch, —— —— EE RODE Anja 
Neustadt, Drozden, (Sachsen). @ PYOPPAWOWAKNANAAANMAAARAMWKKNKAANAAK KA) (Glów ny skład 
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8.000 skuteeznie wyleczonych. 


е Juestra Towarzystw zarobkowych i gospodarczych jak т 
‚ “ЖА. Е ГЕ; ГА! () a 
tuly uzyskanie koncesji w celu wrrowadzenia w życie tak | үйө (Mi 5215 с. 
a 


|uzssinej ula osółu instytucji, zawisło od przystąpienia ї 

jak majwiększej ilości udział biorących calon- otrzymuje się następujące rzeczy: | do- 
wów, przeto otwiera subskrypcję udziałów, wzywając zarazem brzo pokazujący zegar do sypialni, 1 
Hac przystąpienia mających, ażeby w tymże celu u p. adwo- JJ stom bogato ozdobione album foto- 


saa DR, KUCZKIEWICZA przy ulicy Karola Ludwika l. 1. graficzne, 6 porcelanowych filiżanek do 
me załusii , kawy, termometer, 2 lichtarze z ch ń- 


iSkiego srebra, 2 piękue olejne druko- 
wane obrazy światowe, lub przedstawia- 
ljąco świętych, biust, lub inny efo! towy 
prze!tmot do ozdoby salonu, tuzin bia 
{сй uajpiękniejszych łyżek, wyglądają- 
¿yeh jas se srebra; nowy, grający, kie 
szenkówy rementoir z lańcuszkiem wraz 
z ttui, 12 kawałków różanego, Inb fiol- 
kowego mydła, поме indyjskie etui na 
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Oddział zastawniczy i wkładek książeczkowych 


galicyjskiego Banku kredytowego 


przy ulicy Wałowej pod |, 4 
przyjmuje od 1. maja 1878 począwszy 
Wkiadki na książeczki oszczędności 
od Jednego złe. w. a. do każdej wysokości, oprocentowająć jej ро 
© <> od sta. 
4 Zwrot wkładek do 200 złr. uiszcza się bez w ypowiedzenia. 


à Udzieia Р | w 
Zadie z Ё Ё 


М na kosztowności, srebrne i złote przedmioty, począwszy od Jednego złr. 


metalowych 
w лаве A 
А. Faliszewskiego 
w Przemyslu 
przy ulicy Franciszkańskiej 
po cenach fabrycznych. 
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Najdzielniejszy i najpewniejszy środek powracający й 0 
wyczerpane siły przez choroby i przez nadużycia R 


ү wszelkiego rodzaju. Przewyższa chininę со do dzia 
d d łania tonicznego. Działa szybko i pewno w osłubieniu 
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d'Anjou=St.-Honorć, 58; 10 Warszawie, w składach maleryałów aptecznych PP. od ciej 5iej lni 
Mrozowskiego i Gallega; we Lwowie, w aptece P. Mikolascha ; w e F apte- N Бам L południu. 


kach PP. Trauczyńskiego I kedyka;*w Poznaniu, w aptece P. Dra Maukiewicza. 
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Wydawca, właściciel i odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzański. Z drukarni „Gazety Narodowej“ J. Dobrzańskiego i К. Gromana, Zarządca kdl | 
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